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Budujemy o pry wi socja 


Exposć premiera tow. Józefa Cyrankiewicza, wygłoszone 
na 52 posiedzeniu Sejmu Ustawodawczego 


— Rząd, któremu mam za- 
szczyt przewodniczyć — 0- 
świadcza na wstępie Premier 
— znajduje się u steru wła- 
dzy od 2 lat i wchodzi w trze 
ci rok swej działalności. Rząd 
ten wyszedł ze zwycięskich 
wyborów r. 1947. Znaczenie 
tego zwycięstwa oceniamy 
dziś z perspektywy tych 2-ch 
lat. które o tyle posunęły na 
przód nasz kraj, 


Rok który przejdzie 
do historii Polski 


Przechodząc do charaktery- 
słyki osiągnięć roku 1948, 
Premier mówi m. in.: 

Rok ten przejdzie do histo- 
rli Polski i polskiego ruchu 
robotniczego pod mianem ro 
ku jedności, bo nastąpiło w 
ciągu lego roku połączenie 
Partii Robotniczych. Zlikwi- 
dowany został” półwiekowy 
rozłam w naszym ruchu robo 
Imiczym. 

Zjednoczona we wspólnej 
Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej kłasa robotnicza 
może teraz z większą skutenz 
nością walczyć w obronie in- 
teresów wszystkich fudzi pra- 
cy w Polsce, 

Może wespół z ruchem Iu- 
dowym, który również kroczy 
ku zjednoczeniu i z innymi 
Stronnictwami Bloku Demo- 
kratycznego skuteczniej bro- 


Wymowa cyfr 


Na tle charakterystyki r. 
1848 Premier omawia nastę- 
pnie bilans gospodarczy r. 
1948 | podkreśla, że rozpoczy 
nający się rok 1949 będzie 0- 
słatnim rokiem plańu trzylet 
niego i rokiem przygotowań 
do planu. sześcioletniego, któ- 
ry przękształci oblicze nasze- 
go kraju. 

W r. 1955 — ostatnim roku 
planu sześcioletniego — Pol- 
ską będzie krajem sharmoni- 
zowanej gospodarki przemy- 
słowo - rolniczej, w którym 
produkcja przemysłowa be- 
dzie dwukrotnie większa, niż 
obecnie, a rolnicza wzrośnie | 
o 55 — 40 proc. 

Stwierdzając, że r. 1948 ies: 
tylko wycinkiem całego powo 
jennego okresu odbudowy i 
przebudowy, Premier podaje 


Premier przypomina, 
zwycięstwo wyborcze w stycz 
niu 1947 r. ugruntowało fun- 
damenty Polski Ludowej, że 
rok 1947 stał się rokiem wiel 
kiego wysiłku w zakresie u- 
mocnienia i usprawnienia a- 
paratu państwowego, w dzie- 
dzinie rozgromienia reakcji. 
Rok 1947 był też pierwszym 
rokiem planowej akcji odbu- 
dowy i rozbudowy gośpodar 
czej. 


nić interesów drobnego i śre 
driego rolnika, pracującego 
inteligenta i rzemieślnika, 
wszystkich ludzi pracy — ol- 
brzymiej większości narodu. 

Podkreślając fakt, że Kon- 
gres Zjednoczeniowy porwał 
również masy pracujące do 
wielkiego wysiłku twórczego 
w postaci przedkongresowe- 
go współzawodnictwa pracy. 
mówca oświadcza: 

To nowe podejście do pracy 
i wysiłku twórczego staje sie 
dzis kluczem naszych wszyst- 
kich sukcesów na przyszłość. 

Sukcesów nie tylko czysta 
zospodarczych, ale i politycz- 
nych, kulturalnych, społecz- 
nych. Wszystkie one załeża od 
naszego rozwoju. gospodarcze 
go, od potencjału przemysło- 
wego i rozmiarów. produkcji 
przemysłowej i rolniczej. 


kilka cyfr, ilustrujących ogól 
ne wyniki osiągnięte do tego 
roku. 

Po wojnie zainwestowaliś- 
my w gospodarczą odbudowę 
kraju 450 miliardów zł 

Osiągnęliśmy w listopadzie 
1948 r. wskażnik stanu pro- 
dukcji przemysłowej 150 w 
stosunku do 100 z listopada 
1937 r. w rolnictwie zlikwi- 
dowaliśmy ponad 6 milionów 
ha odłogów i osiągnęliśmy 
samowystarczalność zbożową. 

Zagospodarowaliśmy Ziemie 
Odzyskane, osiedlając tam 
ponad 5 milionów Polaków i 
inwestując około 150 miliar- 
dów zł, zespalając tę część 
Polski calkowicie i definityw 
nie z Macierzą. 

Przystąpiliśmy do odbudo- 
wy zniszczonych miast -ze Sto 


że|j licą na czelę, 


inwestując w 
samej tylko Warszawie ok. 48 
miliardów zł., Odbudowaliś- 
my nasze porty. które w 1948 
r. osiągnęły ponad 16 milio- 
nów ton przeładunków. 

Uruchomiliśmy transport 
kolejowy, którego przewozy 
towarowe i pasażerów prze- 
kroczyły już poziom przedwo 
jenny. 

ROK 1948 — JAK POD- 
KREŚLA DALEJ PREMIER - 
BYŁ WAŻNYM I Z WIELU 
WZGLĘDÓW PRZEŁOMO- 
WYM WYCINKIEM CAŁE- 
GO TEGO OKRESU ODBU- 
DOWY. 

BYŁ TO ROK SZCZEGOL- 
NEGO WZMOŻENIA PO- 
TENCIAŁU, GOSPODARCZE- 
GO KRAJU, ZNACZNEGO 
WZROSTU WYTWÓRCZO- 
ŚCI WE WSZYSTKICH DZIE 
DZINACH, PODNIESIENIA 
STOPY ŻYCIOWEJ MAS 
PRACUJĄCYCH. 

Oto niektóre cyfry z 1948 r. 
w porównaniu z r. 1947: 

Wzrost produkcji przemy- 
słu państwowego w pore 
do r. 1947 wynosi ok. 30 pro 


Dalszy wzrost produkcji 


państwowego przemyslu w r. 1949 


Przechodząc do zamierzeń | 
na r. 1949 — Premier oświad 
cza, m. ins 

Wartość ogólna produkcji 
wzrosnąć winna o ok. 16 pro | 
cent w porównaniu z r. 1948 i| 
osiągnąć sumę 17,8 miliarda 
zł. przedwojennych. | 


| paść 


cent, zamiast 
23 proc. wartość ogólna tej 
produkcji — ok. 12,7 miliar- 
dów złotych przedwojennych, 
podczas gdy w r. 1947 wyno- 
siła.ona 10,5 miliardów zł. 


planowanych 


Na jednego mieszkańca w 
r. 1948 przypada produkcja 
przemysłowa wartości 636 zł. 
przedwojennych, wobec 307 w 
r, 1937. 


W R. 1948 WYDOBYCIE 
WĘGLA KAMIENNEGO 
WYNIOSŁO 70 MILIONÓW 
(TON. 


WYPRODUKOWANO 4.929 
TYS. TON KOKSU (116 PRO 
CENT PLANU) 602 TYS: 
TON RUDY (110 PROC, 1885 
TYS. TON CEMENTU 4106 
PROCENT) 23 TYSIĘCY 
TON PAPIERU (108 PROC). 
343 MILIONY MTR. TKANIN 
BAWEŁNIANYCH (109 PRO 
CENT), 571 TYS. CUKRU 
(110 PROC). 

Wzrost wydajności w prze 
myśle państwowym wynosi 
19 proc. w stosunku do roku 
1947, a 45 procent w stosunku 
do r. 1946. 


Na głowę mieszkańca przy 
powinno produkcji na 
|kwotę 728 zł. przedwojennych 
czyli o 14 proc. więcej, niż w 
r. 1948, 

Produkcja przemysłu pań- 
stwowego wzrośnie co do war 
tości o 15,2 proc. w stosunku 


do produkcji w r. 1948. 

Produkcja przemysłowa w 
r. 1949 przewyższy o 25 pro- 
cent całkowitą produkcję prze 
mysłową Polski w r. 1938, 

W R. 1949 PRODUKOWAC 
BĘDZIEMY WĘGLA KA- 
MIENNEGO PRZESZŁO 
DWA RAZY WIĘCEJ, PA- 
ROWOZÓW PRZESZŁO 8 RA 
ZY, A WAGONÓW PRZE- 
SZŁO 46 RAZY TYLE, CO 
W POLSCE PRZEDWOJEN- 
NEJ, . MASZYN ROLNI- 
CZYCH O 60 PROC. WIĘ- 
CEJ, TKANIN BAWEŁNIA- 
NYCH O % PROC. WIĘCEJ. 
CUKRU O 23 PROC. WIĘ- 
CEJ NIŻ PRZED WOJNĄ. 

Produkcja stali surowej na 
głowę ludności w Polsce wzroa 
śnie w r. 1949 w stosunku 
do okresu przedwojennego 0 
95 proc. Wzrost produkcji 
energii elektrycznej na gło- 
wę ludności wyniesie 179 pro- 
cent. 

Wartość produkcji środków 
wytwórczych, co jak podkre- 
śla Premier, ma szczególne 
znączenie dla rozwoju prze- 
mysłu w latach ńastepnych, 
wyniesie w r. 1949 — 61 proc. 
ogólnej wartości produkcji 
przemysłu państwowego, czyli 
Aa proc. więcej, niż w roku 


Przedująca rola 
sektora socjalistycznego 
w przemyśle 
Mówca stwierdza, że nie o- 
znacza to wcale, aby * miała 


Kuomintang prosi dowództwo wojsk ludowych 


o zawieszenie broni i pertraktacje pokojowe 
150 tys, żołnierzy Czang-Kai-Szeka zginęło pod Nankinem 


LONDYN (PAP). — Agen- 
cja Reutera donosi, że „Juan 
kontrolny“ (senat kuomintan 
gowski) postanowił wczoraj 
jednomyślnie zwrócić się do 
dowództwa wojsk ludowych 
7 apelem o zawieszenie dzia- 
łań wojenych i rozpoczęcie 
pertraktacji w sprawie za- 
warcia pokoju. 

LONDYN (PAP). Agen- 
cja Reutera donosi, że dele- 
gacja ludności Tien-Tsinu i 
wojsk kuomintangowskich, 
która w sobotę udała się' do 
dowództwa wojsk 


Bojówkarze de Gaullea spod znaku RPF 


lemoiu'ą lokal T- wa Przy aźni Francssko-Radzieckie| 
Bidault usiłuje zmontować współpracę MRP z RPF 


PARYŻ, — 
bożówykarze £ 
nizącji RPF 
działek na 
tygodnika 


(PAP) Czterej 
gaullistowskiej orga 
napadli w ponie- 
dwóch kolporterrów 
komunistycznego — 


„L*Humainte - Dimanche'* i 
bestialsko ich. pobili, Jednego z 
kolporterów musiano przewieźć 
do szpitala, napastnicy uciekli 


Mediator 0H/-Bunche 


przybył na wyspę Rodos 


LONDYN (PAP) —: Agencja 
Keutera donosi, że mediator 


ONZ dr Ralph Bunche przybył 
wczoraj samolotem ze Stanów 
Zjednoczonych na wyspe Rö. 


dos, gdzie mają się rozpocząć 
rozmówy w sprawie rozejmu po 
między  przedstawicielami pań- 
stwa fzrnel, a przedstawiciela. 
mi Egiptu 


samochodem amerykańskim mar 
ki „Willys**, 

fona bojówka gaullistowska 
dokonała napadu na lokal Powa 


rzystwa Przyjaźni Francusko = 
Rądzieckej w Paryżu. Bójówka 
rze wybili szyby w lokalu, zde 


malowali wnętrze i wyrzucili na 
bruk książki i broszury, 

Dziennik „I Humanite** ostro 
protostuje przeciwko wyczynom 
bojówkarzy paullistowskich, — 
którym policja przypatruje się 
bezczynnie — į domaga się roz 
wiązania paramilitarnych orga- 
niżacji z pòd znaku RPF. 

* * «= 

PARYŻ (PAP) W Paryżu to 
czą sią od dwóch dni przy 
drzwiach zamkniętych narndy 
kierownictwa MRP. 

Z wiadomości, które przenika 
nęły do prasy, wynika, że b. mi 
aister Bidault przeprowadził 


ac. e a z 


w celu przeprowadzenia per- 
traktacji w sprawie kapitula= 
cji miasta powróciła wczoraj 
dó Tien-Tsinu. 

Działania wojenne zostały 
zawieszone do godziny 6-ej 
po południu czasu miejscowe 
go. Delegacja przeprowadziła 
rozmowy z szefem sztabu do- 
wódcy wojsk ludowych na 
tym odcinku. 

Po godzinie 6-ej delegacja 
ma udać się ponownie do 
kwatery wojsk ludowych. 

PARYŻ (PAP) — Agencja 


ludowych France Presse donosi, że 3 ko 


lumny wojsk kuomintangow- 
skich okrążone pomiędzy Nan 
kinem a Suczon i liczące oko 
lo 150 tys. żołnierzy zostały 


zniszęzone przez wojska Iu- 
dowe. | 

Oddziały ludowe połączą 
się obeenie z siłami, które 


przygotowują się do general- 


rozmowy z de Gaullem w spra|jnego ataku na rejon Nankin 


wie współpracy MRP z RPF. 
Bidault złożył sprawozdanie z 
przeprowadzonych rokowań. 


Grypa szaleje 


we Francji 


PARYŻ (PAP). Ilość za- 
chorowań na grypę w Pary- 
żu wzrasta z każdym dniem 
Szpitale są przepełnione i 
władze miejskie zamierzają 
wyewakuować z Paryża do- 
my starców, by oddać wię- 
cej miejsca i łóżęk do dys- 
pozycji szpitali. 


Z wschodnich departamen 
tów donoszą, że nasilenie e- 
pidemii grypy wzrasta tam 
także 


— Szanghaj. 

Korespondent Agencji Fran 
ce Presse stwierdza, że nale- 
ży oczękiwać tego ataku w 
drugiej połowie stycznia. 

„ODJAZD 
CZANG-K RAT-SZERA 
NA FORMOZĘ 

LONDYN (PAP) — Kore- 
spondent Agencji Reufera do 
nosi z Nankinu, że w kance- 
larii Czang-Kai-Szeka urzęd- 
nicy kończą przygotowania do 
odjazdu Czanzy-Kai-Szeka na 
Formozę. i 

Korespondent dowiaduie 
się, że bagaż osobisty Czang- 
Kai-Szeka już jest spakowa- 
ny. W biurach piętrzą się 
skrzynie z dokumentami, któ- 
re Czang-Kai-Szek ma zamiar 
zabrać ze sobą. 

Wiadomość o zlikwidowa- 
niu okrążonej na bołudnie od 


Suczou armii wywołała w ko 
łach kuomintangowskich Nan 
kinu przygnębiające wrażenie. 
Korespondent Agencji Reu- 
tera dowiaduje się, że wyżsi 


urzędnicy kuomintangowscy 
wysłali już swe rodziny na 
Farmozę. 

Aparat administracyjny 


Czang-Kai-Szeka funkcjonuje 
coraz gorzej. Czang-Kai-Szek 
ma do swojej dyspozycji je- 
den samolot cztero- motorowy 


izmu 


zmaleć produkcja w przemy- 
stach konsumcy inych, 

Przeciwnie w r. 1949 wzro- 
śnie Że bardzo poważnie 
produkcja dóbr konsumcyl- 
nych w przemyśle włóktenni- 
czym, odzieżowym, cukrowni- 
czym, spożywczym, tłuszczo- 
wym i konserwowym, przy 
czym przewiduje się urncho- 
mienie bardzo wielu nówych 
zakładów, 

Po raz pierwszy ukażą się w 
r. 1949 samochody ciężarowe 
krajowej produkcji, 

Równocześnie wszczęte 20 
staną przygotowania dó pro- 
dukcji sZmochodów os6bo- 
wych, 

W r. 1849 rozpocznie się też 
produkcja wielu innych waż- 
nych artykułów  przemysło: 
wych, dotychczas nie produko- 
wanych jak np. saletry wa- 
pniowej, kauczuku syntetycz: 
nego, penicylliny i innych ar- 
tykułów farmaceutycznych, ` 
miedzi elektrolitycznej, ni- 
ków. itd, 

Reasumując przegląd zamie 
rzeń na.r. 
przemysłu, Premier podkreśla 
m, in, że w ten sposób daży 
się do stworzenia dobrego po- 
łożenia wyjściowego dla dal- 
szego uprzemysłowienia kraju 
t do dalszego wzrostu roli se- 
ktora socjalistycznego w prze- 
myśle, 

(Ciag dalszy na 


stronie 3.8j) 


a NE EEE 
Ofensywa brytyjska 
przeciwko 
powstańcom na ‘Malajach 


LONDYN (PAP). Agencja 
Reutera donosi, że wojska 
brytyjskie. rozpoczęły zakro 


i kilka samolotów dwu-moto-!/J9Ne na szeroką skalę. ope- 


rowych. Samoloty te znajdują 
się pod dozorem specjalnego 
oddziału policji. 


racje przeciwko powstań-- 
com na południe od Ńuala 
Lumpur na Malajach. 


„Pakt Atlantycki“ nie cieszy się powodzeniem 
w społeczeństwie amerykańskim 


NOWY JORK (PAP). 
Omawiając rozmowy, które 
się toczą w sprawie zawar- 
cia t. zw. „Paktu Atlantyc- 


kiego“ pomiędzy krajami 
Europy Zachodniej a Stana- 
mi Zjednoczonymi, dzien- 
nik „New York Times“ 


stwierdza, że społeczeństwo 
amerykańskie jest ustosunko 
wane wyrażnie nepatywnie 
do sprawy zawarcia tego pak 
tu. 


Komentator tego dzien- 
jka James Reston podkre- 
la, że Amerykanie zawsze 
odnosili się niechętnie do 
podpisywania przez rząd ja- 
kichkolwiek zobowiązań na- 
tury militarnej. Obecnie 


większość obywateli amery- 


kańskich uważa, że rząd Sta 
nów Zjednoczonych powi- 
nien oprzeć swą politykę za- 
graniczną na Karcie Naro- 
dów Zjednoczonych i nie wią 
zać się żadnymi paktami woj 
skowymi, czy politycznymi 
z krajami europejskimi. 


Sukcesy powstańców 
w południowej Korei 
NOWY JORR (PAP) — Ra. 


dio Penjan donosi, że walki 
powstańcze przeciwko mario. 
netkowemu reżimowi Li Syn 
Mana w południowej Korei 


przybierają na sile, W prowin. 
cjach południowa Denla i polie 
dniowy Kansan powatañty ata 
kują oddziały policyjne, zada 
jąc im ciężkie straty. 


1949 w: dziedzinie . 
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Wielki 
Wielkie 
| gowisko bestii 


skie. Ta niebywała, 


_dzieckich na froncie radzie- 
cko-niemieckim w 
przeszło 3 i pół lat, 

Przed armią radziecką sta- 


ba było zadać ostateczny 
"cios wojskom hitlerowskim 


danie to zos.ało wykonane: 
armia radziecka przyniosła 
wyżwolenie narodom Eù- 
"ropy. 

Fałszerze historii 
_ teraz wszystko, aby pomniej 
szyć zasługi Związku Ra- 
dzieckiego i rolę jego sił 
zbrojnych w rozgromieniu 
faszyzmu. Nie gardzą oni 
zniekształceniem prawdy hi- 
"storycznej arti złośliwym osz” 
czerstwem. 


radziecka walczyła osamot- 
niona z najeźdźcą hitlerow- 
skim, reakcjoniści anglo- 
amerykańscy nie spieszyli 
jej na pomoc. Nie wykonali 
"oni swych zobowiązań w 
sprawie utworzenia drugie- 
"mo frontu w Europie w 1942 


| roku. Churchill zerwał swe 


sojusznicze zobowiązania 


-= również w 1943 roku. 
| _ Zapowiadana z hałasem 
| 


inwazja wojsk anglo-ame- 
 rykańskich na  półmocną 
Francję odbyła się dopiero 


w czerwcu 1944 roku, kiedy 


główne zadania strategicz- 
me wojny w Europie były 
już rozwiązane przez Armie 
Radziecką, 

Ale i po cesancie wojsk 
anglo - anierykańskich roz- 
wój wypadków nie potoczył 
się tak jak to planowali 
stratedzy anglo - amery- 


kańscy. 

W końcu grudnia 1944 r. 
"wojska niemieckie rožpo- 
częły ofensywę na froncie 


zachodnim w rejonie Arden- 
mów. Front wojsk anglo- 
amerykańskich został p"zer- 
wany i wojska sojuszników 
znalazły się w trudnej sy- 
fuacji, I oto w tej ciężkiej 
dla Anglii i U.S.A. chwili 
Churchill zwrócił się do 
Związku Radzieckiego. 

6 stycznia 1945 r. Chur- 
chill pisał do Stalina, pro- 


szybsze rozpoczęcie „wiel- 


pytał Batmanow. 


dział: 


rękę i poprosiła: 


J Sozzakszy0e 


"W ZW ad" 


„Przed czterema laty, 12-go 
stycznia 1945 r. siły zbroj” 
ne ZSRR ż rożkazu Naczel- 
nego Dowódcy Józefa Sta- 
lina rozpoczęły atak na le- 
faszyśtow= 
—skiej—na Niemcy hitlerow- 
i jeśli 
idzie o siłę uderzenia i roz- 
mach ofensywa, była przy- 
$ fotowana przez poprzednią 
= bohaterską walkę wojsk ra- 


ciągu 


neto wielkie zadanie: trze- 


robią 


Kiedy w 1942 roku armia |k 


zzz 


zwycięstwo nad Wisłą 
kiej ofensywy rosyjskiej na 
froncie Wisły, aby uratować 
wojska augiełsko-amerykań. 
skie przed rozgromienietn". 


W  zwiążła z krytyczną 
sytuścją (na Zachodzie ra- 


jednostek radzieckich ocali-|biegnącej «wd granic Prus 
ło przed zniszczenierń mia-| Wschodnich do dolnego bie- 
sta polskie i najważniejsae|gu Wisły — o 270 klm, z 
ośrodki przemysłowe, której bazy nad Wisłą na południe 
w przeciwnym wypadku zojod” Warszawy do dolnego 
stałyby zdewastowane przez| biegu Odry — 6 370 kim. 


dzieckie dowództwo naczel- [okupantów hitlerowskich. |a sandomierskiego teatra 
ne musiało (przesunać termin Ramię przy ramieniu z|działań wojennych wgłąb 
ofensywy z\dnia 20 na dzień | wojskami radzieckimi wal-| Śląska o 480 kim“. 


12 stycznia,/ pomimo nie- 
sprzyjających warunków kli 
matycznych, które uni-mo- 
żliwiły użycie lotnictwa. 
Stalin odpowied%ał Chur- 
chillowi: jiczyni pan nie 


czyła w owe dni dzjclna àr- Ofensywa wojsk radziec- 
mia demokratyczneł Polski; kich zmusiła Niemców do 
19 stycznik. został wyzwoó-| nrzerzucenia części swych 
lony Kraków. W tym sa-|-ię z Zachodu na Wschód. 
mym Gniu wyzwolona zosta| Niemcy wycofali pospiesz* 
ła Łódź. 21 stycznia wojska nie z zachodu miedzy inny- 
1 Frontu Ukraińskiego dzia-|mi 5 i 6 armie pancerne, — 
łały już na terenie Śląska, | Jiensywa wojsk h/tlerow 
W rozkazie Józefa Stalina |skich na zachodzie zalamała 
do wojsk radzieckich w lu-|się, 
tym 1945 roku ofensywa ta 
ujęta została w następują- 


byk. psaig ta całkowic'e od iókupanńtów 
M. AW SORRI Y: Crer niemieckich całe terytorium 
ma Armia przy pomócy|pojsk; oraz znaczną część 
szybkich i umiejętnych dzia Czechosłowacji, Dzialania 
Aa eaii nieprzyjaciela] wojenne rozwijały się już 
nanko na zachód. W zacię-| na terytorium Niemiec. 
tych bojach wojska radziec-| yy toku ofensywy Armia 


kie przesunęły się ná linii | Radziecka zdobyła olbrzy- 
a e A Z y 


Wojska Markosa mie łupy wojenne. W ciągu 


40 dni zniszczono i zdobyto 
przerwały front w Tessobi | około *3000 samolotów nie- 
Bukareszt, 


(PAP). — Roz |mieckich, przeszło 450 czoł- 
głośnia Woińnej Grecji donosi, | gów i dział zmotoryzowa- 
że jednostki armii demokraty|nych oraz 12.000 armat. W 
cznej przerwały front wojsk|tym czasie przeszło 350.000 
Saar ry A w okol- żołnierzy i oficerów niemie- 
hii doa ae ana e a i|ekich dostało się do niewoli, 
Oddziały gen, Markosa wy PPPE TRUNO ZO5Tato ZA 
sadziły w powietrze koszary | PIYCh: a 
wojsk ateńskich j szereg o- Zimowa ofensywa Armii 
biektów wojskowych, po czym | fadzieckiej w 1945 roku by- 
wycofały się, nie ponoszącjła nowym wspaniałym do- 
strat. wodem potęgi radzieckich 
ilci :.|sił zbrojnych, sztuki wojen- 
Strajki we Francji nej Armi Radzieckiej, E 
nie ustają nialności planów strategicz- 
PARYŻ, (PAP) — Pracowni-|nych dowództwa radzieckie- 
cy fabryk broni w Tulonie przy |go i ich znakomitej realiza- 
sigpili do strajku, protestując cji, i 
przeciw skróceniu* ustawowego 


wątpić, żejuczynimy wszyst- 
ko, aby [przyjść x pomocą 
wojskom | sojuszniczym”. 

12 stycznia wójska 1 Fron 
tu Ukraińskiego rozpoczęły 
cfensywę w okolicy Sando- 
mierza {íi przerwały linę o- 
bronnąjhiitlerowców na prze 
strzeni 40 klm. 

Decydujące znaczenie mia 
ła potężna i dobrze zorga: 
niżówana ofensywa artyle- 
ryjska,j która z każdym 
dniem YCH wyłom w 
froncie i wprowadzała do 
niego szybsze jednostki zmo 
toryzówiane. Wojska 1-szego 
FrontutUkraińskeigo szły w 
kierunku Częstochowy, Kra 
owa i|okręgów przemysło- 
wych Ślaska. 1 

12 ać wojska 1-go 
Frontu (Białoruskiego rozpo- 
częły eńmergiczną ofensywę 
na zachpdnim brzegu Wisły 
na połułdnie od Warszawy. 
Obeszły jone Warszawę od 
zachodu,; zajęły Żyrardów, 
przecięłyłdrogi na zachód w 
kierunku Sochaczewa, sfor- 
sowały Wisłę na północ od 
Warszawy, odeinając w ten 
sposób Warszawę od zacho- 
du. Dnia 12 stycznia przy 
pomocy. kombinowanego ude 
rzenia z zachodu, północy i 
południa wyzwoliły one sta- 
lieę Polski, najważniejszy 
strategiczny ' punkt obrony 
Niemilów nad Wisłą. 

W tym samym czasie 
14 — 15 stycznia rozpocze- 
ły ofensywę wojska 2 i 3 
Frontu Białóruskiego nad 
z'arwią i w Prusach Wschod 
nich oraz wojska 4 Frontu 
Ukraińskiego na południu 
w rejonie na zachód od Sa- 
noka. 


W ciągu krótkiego czasu 
Armia Radziecka wyzwoli- 


i ! tyś. 
trinków miesięcznie. 


busów Clermont Ferrand zapo- 
wiedzieli strajk w razie nia uw 
zględnienia ich żądań w spra- 
wie podwyżki płac, : 

W wyborach delegatów górni 
czych _ odpowiedzialnych ra 
stan bezpieczeństwa - kopabń 
CGT. odniosła zwycięstwo w za 
głębiu Loary, zdobywając naj: 
większą liczbę mandatów * 


WARSZAWA, (PAP) W dniu 
wczorajszym po zamknięciu po- 
stępowania dowodowego, proku- 
ratorzy Kozłowski i Witkowski, 
wygłosili mowy oskarżycielskie. 
Prokurator Kozłowski podkre 
gla na wstępie swego przemó. 
wienia, że zusddniczym zagad. 


Nr. M 


Dorobek 25 lat pracy 
kołchozu „Krasnyj Oktiabr* 
W r. b. upływa 25 lat od| milionów rubli. Kołchoz M- 
chwili założenia jednego z|czy obecnie 179 członków. 
najstarszych w Związku Ra- M. in. w roku ub. kołchox 
dzieckim kołchozów „Kra-| zbudował kosztem przeszło 
snyj Oktiabr* w obwodzie: ki| 1 miliona rubli własny, wzo- 
róowskim. + rowy Dom Kultury, który po 
Kotehoz ten zostal utwa. [Siada bogatą bibliotekę, kino, 
rzony W r. 1924 z iniejaty- Jogo itd. ae 
wy 9 chłopów małorolnych EO Pała, 
z obecnym przewodniczącym pko” A sę akze 
kołchozu Prizorowym, który| Ponadto nikai ZWZ ns 
za swe zasługi na polu roz-| WA? NA aż W cala 8 
woju spółdzielczości rolnej |7'Um, Za0pa Rik en 4 
uzyskał niedawno tytuł hono W Ee UTZACZEPUNAO 
Iy z YS ali- zen 4 
dy Zo Sn *8a18! spędza w. tym sanatorium 
i co najmniej dwa tygodni 
W chwili obecnej kołchoz | rocznie. / 
„Krasnyj Oktiabr* jest jed-| Za wybitne zasługi w dzie 
nym z najbogatszych gospo- | dzinie podniesienia wydaj- 
darstw spółdzielczych w ca-|noś$ei pól, 11 członków koł- 
tym Związku Radzieckim.  chozu, w tym 6 kobiet, zo- 
Łączna wartość środków pro | stało 
dukcji i nieruchomości znaj|.rząd radziecki tytułem ho- 
dujących się w posiadaniu |norowym _ Bohatera Pracy 
kołchozu, oceniana jest na 9! Socjalistycznej. r 


600 tysięc ńczyków z Japonij 
tysiecy Koreańczyk Jap 
dziękuje rządowi ZSRR i gen. Stalinowi 
Moskwa. (PAP), — Agencjajsowi Stalinowi į rządowi ra- 

Tass donosi, że „Liga Koreań:|dzieckiemu za wyzwolenie 

czyków zamieszkałych w Ja-|Korei i za przyznanie Półmoe 
poni wystosowała do człon|nej Korei pełnej niezawisNe 
ka Rady Sojuszniczej w Tóo-|ści, 

kio, gen. Derewienko, pismoj Pismo zostało wręczone gen. 

adresowane do rządu radziec |Derewience przez delegację, 

kiego, i reprezentującą 600 tys, KoTee 
Pismo to wyraża głęboką |ańczyków, zamieszkałych w 
wdzięczność generalisstmu- | Japonii, 


a . 14 ” f . 14 a 
Prawicowisocjaliści popierają 
płany zdrajców narodu francuskiego 

PARYŻ (PAP). Federacja |słem francuskim i Beneluxu 
SFIO Sekwany powzięła zę-| — są słuszne. 
zolucję, w której stwierdza, Prawicowi socjaliści. zga- 
że postulaty ministra Bi- dzają się również na udział 
zonii Arnolda w sprawie Niemców w kontroli prze- 


zorganizowania międzynaro- mysłu zachodnio-europej- 
dowej kontroli nad przemy- |skiego. 


czasu prey, cw pociąga za zob y ; ma p = 
obniżenie aoar 4 pA Prokuratorzy oskarżają 


monies ooet i wel ZełAjCY narodu z hitlerowskich gadzinówek 


muszą ponieść surową karę 


ologią — mie wytrzymujacą mierzą — 8 lat, Leśniewskiego 

próby w czasach, kiedy trzeba| Władysława i Pudłowskiego Cze 

z siebie dać wszystko nie licząc |sława—po 6 lat, Trepanowskie 

nA żysk, go Tadeusza,  Augustowskiego 
Drugi rodzaj przyczyn zdra.| Kazimierza i Wolskiego Jana 

dy narodowej popemianej przez | — po 5 lat. 

oskarżonych widzi prokurator 


W ymi: ” skarż ” 
w ich wspólnocie ideowej z oku „miar katy dla osKarżone 


go Kwiatkowskiego Mieczysła. 


Każdy kołchoźnik 


wyróżnionych przez , 


< Gru P nieuiem jest to, iż oskarżeni w 
Tak więc ruszył cały ol- ES ap ameo tragicznej dla narodu — chwili, 
brzymi front od morza Bał otrzyma'a teki w której obowiązkiem każdego 


w rządzie ateńskim 

BUKARESZT (PAP) Z Aten 
donoszą, że Sofulis i Tsaldaris 
doszli do porozumienia z grupą 
socjal.demokratów Papandreu w 
sprawie włączenia jej przedsta- 
wicieh w skład rządu, 


tyckiego do Karpat. Wojska 
radzieckie przy pomocy dru 
zgocącego ciosu złamały wie 
loletnią obronę. Niemców na 
Lnii frontu długości 1.200 
klm. Ofensywa rozwijała 
się w błyskawicznym tem- 


obywatela była walka z okupan 
tem, wystąpili przeciw narodó 
wi i okazali się zdrajcami, 
źródeł zdrady oskarżónych — 
oświadcza następnie prokurator 
— należy szukać w braku piv- 
nu ideowego wynikłego z wy- 


påntam. Już przed wojną PrO- lwa prokurator pozostawił uzna. 
puganda hitlerowska zazjdowa- niu Sądu 

$ » 
la posłuch w pownych sferach p a wz e, 
naszego społeczeństwa. Niektó- > , 
rzy z oskarżonych —to właśnie PODZIĘKOWANIE 


tacy ludzie. 

Po scharakteryzowaniu posz- 
ezególłnych oskarżonych prokura 
tor Witkowski przemawiający 
następnie domaga się dlą oskar 


Wszystkim, którzy złożyli 
mi życzenia z powodu otrzy= 
mania Nagrcłły Państwowej 
oraz M, Łodzi za moją dzia- 


— Odszedł z budowy i wrócił do swojej Dolnej Sa- 
zanki. Spotkałam się z nim w Olgochcie i opowiedziałam 
mu o naszych zmianach. Słuchał i wzdychał. Widocznie 
nie wierzy w zmiany. Obecnie nie ma dla nas czasu, 
gdyż jest znów przewodniczącym rybackiego kołchozu 
i nie może wykonać planu, 
szczegóły ostatniego połowu. 

— Czy na tę propozycję była jakś odpowiedź? — za- | 


— Otrzymaliśmy, a jakże. Stary Topólow odpowie- 


— Zanim skrytykujecie projekt, nauczcie się go wy- 
pełniać i nie pchajcie się ze słowami krytyki dò dużych 
spraw, póki wam poruczone są małe". 

— Trzeba odszukać notatki. Znajdziecie i koniecznie 
mi pokażecie — powiedział Batmanow do głównego in- 
żyniera. — Stary jeszcze doczeka się, że poślę go do 
kołchozu Karpowa łowić ryby. > 

Gdy Tania wyszła z maszyny poczuła się wreszcie 
zmęczona, trudno jej było nawet stąpać, Na zaprosze- 
mie Beridzego aby wstąpiła do Topolcwa wyciągnęła 


— Dajcie mi wreszcie klucz. U 

— Jaki klucz? — Klucz od (ać aj gane leżą pie- 
niądze. Nie mogę wejść do mieszkania Rodionowej i go- | materiaie : a ow i 
io was przez eały,dzień gdyż potrzebnymi jest klucz. ,. śpiącej, na stole w gabinecie, Z uczucia „przyjaźni, Grub- 


Grupa Papaudreu otrzymała |chowania w kulcie dobrobytu 
następujące teki: Ministerstwo|za wszelką cenę — z kapitali. 
Spraw Wojskowych oraz Wiee-|stycznej oceny wsżelkich warto- 
ministerstwa Rólnictwa, Robót|ści. Wobec takiego światopogla 
Publicznych i Zaopatrzenia, du patriotyzm staje się fraze- 

. 


pie, — Radzieckie oddziały 
czołgów wcięły się klinem 
daleko na Zachód. Szyb- 
kie posuwanie się naprzód 


43 Jerzy Dawydowicz zaczął pośpiesznie szukać po kiesze- 

i niach. Przypomniał sobie, że klucz pozostał w płaszczu, 
w gabinecie. Tania musiała odprowadzić Beridzego do 
zarządu. Chodziła po schodach i mruczała. Obok jedne- 
go z gabinetów zatrzymała się. 1 

— Zdaje mi się, że tutaj siedzi Topolow. Wstąpimy. 
Zresztą chcę się z nim przywitać. Jest to dobry staru- 
szek i mój przyjaciel, proszę to wziąć pod uwagę i nie 


obrażać go. 
ROZDZIAŁ X 
Gościnny dom 

— Topolow siedział samotnie w pustym i ponurym po- 
koju, Od pewnego czasu stało to się jego zwyczajem. 
Zmiany na budowie nie wniosły nic nowego do rozkładu 
jego życia, Próby Grubskiego aby przestraszyć starca vo- 
wym zarząaem nie odniosły skutku. 

—- Nie straszny jest szary wilk -— odpowiedział mu 
Kuzma Kuźmicz. — Mam przeszło 60 lat, swoje dzieło 
już wykonałem z nadwyżką, Mnie każdy zarząd zobewią- 
- zany jest szanować, oczywiście jeśli zarząd ten nie jest 
głupi, f 
Tania i Beridze przy wejściu do pokoju zauważyli, że 
starzec raptownie kiwnął głową i wstrząsnął się na 
dźwięk otwieranych drzwi. Jerzy Dawydowicz zakrył ręką 
uśmiech, Kowszow opowiadał mu, że o Topolowie mówią, 
że siedząc w gabinecie śpi ze słuchawką telefoniczną albo 
riórem w ręku. Redaktor ściennej gazety umieścił w nu- 
merze, który poświęcony był kwestiom dyscypliny, kary- 
katurę na starego. Charakterystyczne rysy Topolowa — 
wysoki wzrost, pochylone plecy, wąsy były wdzięcznym 
materiałem dla artysty, Inżyniera narysowali w pozycji 


— 


Całą godzinę objaśniał mi 


2.8 Jia tył. p "PM MIEDWE BEE 


żonego Bierzputowskiego Anto. i sá 
niego kary 15 lat więzienia, dla alność i teatralna, składam 
Szkłarskiego Alfreda — 12 lat| najserdeczniejsze podzięko- 
Ziemkiewicza Lmdwiga i Pagow| wanie. 


skiego — 10 lat. Manuąa Kazi. LEON SCHILLER. 


OPEET TEEPEE R YYY CZE E TOEL E CY ETER CEE EE U TYZYWIE ESA SRA W REONE YET TAA BEC Y RE CA OE EA SPECTOR TRAP KIZOAU RE L ENT ITA TZ KOGA OZ NZS DZ EUSE DEES TOETATA 
W. Ażajew 


ski zdążył pokazać karykaturę 'Topolowowi, zanim zą ra- 
dą Załkinda została usunięta. Kużma Kuźmicz nie zrozu- 
miał na początku sensu karykatury, a kiedy zrozumiał 
ogromnie poczerwieniał, ciężko westchnął, a potem zgar- 
biony oddalił się samotnie do gabinetu. 

Gdy zjawił się główny inżynier, Topolow, wysoki, kości- 
sty, wstał od stołu, wycierając czerwoną chustką szaro- 
zielonkawe wąsy, Obydwiema rękoma uścisnął rękę Tani, 
a po twarzy jego przeszedł jakby promień światła, twarz 
jego stała się uprzejma. 

Beridze pros: Topolowa o odszukanie raportów z dzie- 
wiątego punktu, w których były wnioski i propozycje do- 
tyczące zmian planu, Kuźma Kuźmicz przypominał so5ie 
przez chwiłę poruszając wąsami, potem podszedł do sza- 
fy i zaczął przerzucać teczki. Notatki były załączone do 
grubej teczki, która zawierała korespondencję z punkta- 
mi. è 

Jerzy Dawydowicz natychmiast zagłębił się w czytaniu. 
Spoglądając na inżyniera, Topolow i dziewczyna cicho 
rozmawiali, 

— Więc nie zechcieliście pojechać z Sidorenką ? — py- 
tala Tania, — Przez pewien czas pomiędzy wami były nie- 
snaski. A 

— Nie poruszyłem palcem, aby wyjechać i nie powie- 
działem ani słowa, że pragnę zostać. Wszystko jest mi 
obojętne, moja droga. Pragnę obecnie tylko spokojnego 
życia. Niedawno czytałem u Dżeka Londona piękną myśl: 
„Wyzwoleni od pożądań, nie znamy więcej ani nadziei, ani 
strachu". Dobrze, że nie jesteś nikomu potrzebny. Proszę 
mi wierzyć Tatianoczko! 

(D. c nl 
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Rok 1949 punktem wyjścia realizacji Planu Sześcioletniego 


Expose tow. Premiera Józefa Cyrankiewicza wygłoszone w Sejmie w dniu 10 stycznia r.b 


Osiągnięcia i plany 


w dz edzinie rolnictwa 


z kolea «nówca przechodzi 
do omówienia osiągnięć i pla- 
nów w dziedzinie rolnictwa. 

W r. 1848 nastąpiło ogrom- 
ne powiększenie powierzchni 
uprawnej, zlikwidowano dal- 
szych 1,017,000 ha odłogów, 

Wartość produkcji rolniczej 
brutto, wyrażona w cenach 
przedwoiennych wzrosła o ok. 
28 proc, 


W zakresie produkcji roślin 
nej o ponad 22 proc. 


W zakresie zbóż osiągneliś- 
my w r. 1948 samowystarczal 
ność plus pewne już nadwyż- 
ki, : 

Dzieki temu znacznie wzro 
sło spożycie artykułów rol- 
nych na głowę ludności, które 
np. w zakresie 


Straty wojenne w hodowli 
zwięrzęcej wciąż sę jeszcze nie 
pokryte, jakkolwiek nastąpila 


znaczna poprawa, która wyraża |tłuszczów i okresowe braki mię 


się przyrostem ilości bydła w 
stosunku do r. 1947 o 25 proc. 

Tegoroczne osiagniecia w Za- 
kresie produkcji roślinnej stwa 
rzają doskonałe warunki dla 
podjęcia prac nad generalnym 


Pomoc Państwa Ludowego 


dla 


Awe znaczne osiągnięcia pro-| Przed wojną chłop płaci 


dukcyjne w r. 1948 rolnietwo— 
jak podkreśla mówca—zawdzię- 
cza przede wszystkim wzmożo- 
nej opiece Państwa Ludowego. 

Wyraziło się to w poprawie 
na nodeinku zaopatrzenia rolnic- 
twa w środki produkcji, w odpo 
wiedniej polityce cen, we wzmo 
żenin  kontraktacji poszczegól 
nych upraw i hodowli, we właś 
ciwej polityce finansowej. 

Zużycie nawozów sztucznych 
przekroczyło przewidywania pla 
ny. 

Stan traktorów osiągnął 
środku r. 1948, liczbą 14.3 t 
sztuk zamiast przewidywanych 
12.6 tys. 


Wzmożenie walki 
z wyzyskiem na wsi 


Premier stwierdza następ- 
nie, że w-ir. 1948 zaznaczył 
się przełom na froncie polity 
cznego zróżnicowania wsi. 

Dzięki wzrastającej świa- 
domości klasowej mas bied- 
nego i średniego chłopstwa 
wzmogła się walka przeciw 
wyzyskiwaczom. 

Elementy kapitalistyczne 
usunięto z szeregu zdobytych 
uprzednio pozycji w organi- 
zacjach gminnych, wł*adzach 
Związku Samopomocy Chłop- 
skiej, spółdzielczości  wiej- 
skiej itp. 

Zmiany przeprowadzone w 
spółdzielczości wiejskiej likwi 


dują stopniowo _spekulacię 
w zakresie zbytu i zaopatrze 
nia. 


Akcji tej towarzyszyła dzia 
łalność Rządu. udzielająca po 
parcia biednemu i średniemu 
chłopstwu, 

Premier przypomina. že 
właśnie w tym kierunku 
kształtowała się polityka po- 
datkowa i kredytowa. 

Mówca podkreśla, że mimo 
dotychczasowych osiągnięć, 
pozostają jeszcze ogromne za 
dania w dziedzinie usunięcia 
zacófenia wsi polskiej, będą- 
cego wyhikiem długiej niewo=' 


trzech zbóż |wojennych z wyjątkiem 
chlebowych po raz pierwszy |wolowego i mleka, 


Musimy rozwinąć hodowię 
zwierzęcą 


Ailhardów r. 1947 i wobec przewi- 


Międzymiastowa 

cja samochodowa w ruchu 080- 
bowym przewiozła w r. 1948 ok. 
50 milionów osób, wobec 30,77 
milionów w r. 1047. 
Plan na rok 1949 przewiduje 
tej dziedzinie wzrost o dal. 
szych 16 proc: Samochodowe 
przewozy towarowe wzrosły Z 
SIF tys. ton w r. 1047 do 3.500 
tys. ton w r. 1948, a plan na r. 
1049 w związku ze znacziiym 
zwiększeniem taboru  przewidu 
je w tej dziedzinie wzrost o 115 
proc. w stosunku do r. 1948, 

W żegludze śródlądowej prze 
wozy towarowe wzrosły ze 153 
tys. ton w r. 1947 do 544 tys. 
ton, a w planie na r. 1949 mają 
być zwiększone jeszcze o $4 
proe. 


przekroczyło poziom przedwo- 
jenny o 4.7 proc, 

Jednocześnie nastąpiło powa | x 
żne zwiększenie eksportu roln: | 
czego. 

Gdy przyjmiemy eksport z 
r, 1938 za 100, otrzymujemy 
dla r, 1948 m, inn. następują- 
ce wskaźniki: ryby i konser- 
wy rybne — 1000, ziemniaki 
—106, cukier — 176, przetwo- 
ry ziemniaczane — 145, siód 
— 140. 

Stwierdzając, 


że wyniki m 
1448 pozwalają liczyć na pełną 
realizację przewidywań planu 
trzyletniego na odcinku wartoś 

Premier podkreśla, że wzrost 
przewozów towarowych na 0- 
drza wyniósł 269 tys. ton. 

Wzrost śródlądowych przewo. 
zów osobowych wyniósł 523 tys. 
osób w stosunku do 225 tys. w 
roku poprzednim, a w planie ną 
r. 1949 suma ta ma być zwię- 
kszona do 725 tys. 

W żegludze morskiej przewo- 
zy towarowe wzrosły o przeszło 
715 tys. ton, osiągając 1.580 
tys, a w r. 1940 wzrosnąć mają 
do 1.600 tys. 


Jednolity 


«i prodnkceji rolnej, mówca za- 


znacza m. inn, że w  przelicze 
niu na głowę ludności produk. 
cja rolna przekroczy w r. 1549]: 
wszystkie wskaźniki lat przed- 


mięsa 


wzmożeniem 
tej. 

Nie mniej ogólny niski 
tej produkcji 


produkcji zwierzę 


stan 
powoduje deficyt 


Z kolei mówca. charakteryzu- 
ja postępy i zamierzenia w dzie 
dzinie budownictwa. 


Przypominając * ogromne Toż. 
miary zniszczeń wojennych Pre- 
mier stwierdza, że r. 1948 przy 
niósł dalsze umocnienie i rozsze 
rzenie zakresu gospodarki pla- 
nowej w budownictwie. Sezon 
budowlany miał przebieg po- 
myślny. 

Całość inwestycji budowla. 
nych w kraju wzrosła o ok. 40 
proc. w porównaniu do roku po 
przedniego, wynosząc blisko 
125 miliardów zł przy czym 
wzrost wartości produkcji w 
gospodarce  uspołecznionej wy 
niósł ok. 100 proc, a w gospodar 
ce prywatnej — 13 proc. 

W tokn odbudowy osiedli miejs 
kich ze” środków państwowych, 
oddano do użytku około 29 tys. 
budynków o kubaturze ok. 70 
milionów m. sześc. W r. 1948 
w niektórych ośrodkach jak 
Warszawa, Górny Śląsk, rolę 
dominnjącę zaczyna odgrywać 
nowe budownictwo. Coraz więk- 
szy udział ma budownietwo mie 
szkaniowe, przekraczając 40 
proc, całości odbudowanej ku. 
batury budynków w miastach 
i rosnąć będzie w dalszym cią- 
li obszarniczo - kapitalistycz | £U. 

nej. Rok 1948 zapoczątkował prze 

Plan na rok 1949 przewidu |łom w zakresie organizacji bu. 
je wzrost produkcji rolniczej |downictwa mieszkaniowego. W 
netto o ok. 7 proc. wielu punktach kraju zapocząt 

W stosunku do r. 1948, przy |kowano wielkie mieszkaniowe 
znącznym wzroście produkcji | budownictwo osiedlowe — w 
w majątkach państwowych, | Warszawie, w Zagłębiu Węglo- 
dalszego rozszerzenia akcji|wym, Poznaniu, Stalowej Wok, 
kontraktacyjnej, wzmoże się | Ostrowcu. 
tempo mechanizacji rolnictwa| W r. 1949 ZOR wydatkuje na 
m. in. drogą wyprodukowa- |cele budownictwa ok. 23 miliar 
nia ok. 3.200 traktorów i dro|dy zł. z czego większość, bo ok. 
gą zorganizowania przeszło |17 milj. przeznaczone będzie na 
tysiąca nowych ośrodków ma |nowe budownictwo. Pozwoli to 
szynowych. wybudować do 50 tys. standar 

Przewidując jeszcze lepsze |towych mieszkań pracowni. 
osiągnięcia w r. 1949 — pod|czych. Największe kredyty in 
kreśla Premier — pamiętać | westycyjne przypadają na śŚląs 
jednak musimy, że produkcja |ki okręg przemysłowy (7.7 mi. 
rolnicza pozostaje znacznie w 
tyle za szybko wzrastającą 
produkcją przemysłu państwo 
wego i innych gałęzi wy- 
twórczości. 

Aby więc nie dopuścić do 
zahamowania przez rolnictwo 
przyszłego rozwoju gospodar 
czego kraju sprzyjać należy 
stopniowemu  unowocześnie- 
niu sposobów produkcji rolni 
czej, co leży w interesie za- 
równo całej gospodarki naro- 


sa. 

RZAD CZYNI WSZYSTKIE 
KROKI, ABY POPRZEĆ HO. 
DOWLĘ ZWIERZĘCĄ I DO- 
FEOWADZIG DO JEJ ZNACZ 
NEGO ŹWIĘKSZENIA. 


wsi 


za 
pług, przyjmując wskaźnik w 
kg. żyta 100, a w r. 1948 — tyl 
ko 69, dla izotniaku wskaźnik 
ten, znowu przyjmując to samo 
kryterium” wynosił w roku ub. 
46 i dla superfosfatu 61. 


Akcja konfraktacyjnn, która 
rozwinęła się bardzo mocno w 
r. 1948 była — jak podkreśla 
mówen — akcją obrony chłopa 
i konsumenta przed spekulacją, 
akcją stabilizacji dostaw i cen. 


Wyraziła się 
„4 miliarda zł. wobec 


ona w sumie 
23 mit 


dywań planu na r. 1948, w SU- 
mie 25 miliardów zł. 


nie handlu, premier podkre- 
śla, 
wzmocnioną kontrolą państwa 
nad działalnością przedsię- 
biorstw prywatnych i szybkim 
rozwojem uspołecznionego a- 
paratu sprzedaży. Nastąpiła 


dowej, jak f w interesie dro- 
bnych i średnich chłopów. 


Komunikacja wykonała 


plan pracy 


7 kolei mówca omawia ze- 
szłoroczny znaczny postęp w 
tlziedzinie komunikacji i lącz- 
ności. 

Kolejowe przewozy towa” 
rów osiągają w r. 1048 sumę 
113 milionów ton, czyli ok. 13 
proc. ponad plan, oraz ok. 28 
proc. więcej. niż w r. 1947. 

W r. 1949 ma nastąpić 


rozbudowa państwowego apá- 
ratu handlu hurtowego i deta 
licznego. Rok ubiegły był też 
na odcinku handlu okresem 


ostrej walki klasowej. Walkę 


zwiększenie przewozów to- 
warowych o dalsze 15 proc. 

Również w przewozach oso 
bowych plan został przekro- 
czony. 

Równocześnie Premier zwra 
ca uwagę na znaczny. wzrost 
wydajności pracy kolejarza. 
przytączając szerew wymo%- 
nych cyfr. 


którzy jej szefowie i ideologo- 
wie nie rozumieli 


inie tych tendencji. 


, 


komunika-[| W portach polskich nastąpiła 


znaczne zwiększenie przeładun 
ków, których liczba ogółem 
wzrosła z 10,57 milionów ton w 
r. 1947 — do ok. 16,5 milionów 
ton w r. 19458, 

Przeładunki portowe po raz 
pierwszy przekroczyły w r. 1948 
poziom przedwojenny prawie o 
200 tys. ton. 

Porty nasze są już zdolne 
przeładować całą ilość towarów, 
potrzebną dła nas i dla krajów 
zaprzyjaźnionych, 

Port Gdynia — Gdańsk, choć 
był bardzo silnie zniszczony i 
nie w pełni jeszcze jest odbudo 
wany, już w roku ub. uzyskał 
trzecie miejsce wśród portów 
kontyneutn europejskiego i za. 
rhowuje je w roku bież. po 
Antwerpii i Rotterdamie. 

W R. 1948 PRZEŁADUNEK 
PORTU GDYNIA — GDANSK 
JEST 16 WIĘKSZY, NIŻ 
HAMBURGA, PRZED WOJ. 
NĄ ZAŚ BYL 1,6 MNIEJSZY 
OD HAMBURGA. 


Wymieniając wreszcie poważ 
ny wzrost liczby urzędów pocz. 
towych, Premier kończy ten 
ustęp swej mowy stwierdzeniem 
że komunikacja i łączność roz. 
wija się harmonijnie wraz z 
całym życiem gospodarczym. 


program 


budownictwa mieszkaniowego 


liarda zł.) oraz na Warszawę 
(5.5 miliarda zł). Na równi z 
rozwojem budownictwa praco 
wniczego podjęto akcję zmierza 
jęcą do poprawy stanu miesz. 
kań, będących już w użytkowa. 
niu. 

W zakresie odbudowy wsi 
zbliża się do końca Jikwidacja 
zmiszezeń wojennych. Do chwili 
obecnej odbudowano przy pomo- 
cy państwa ok, 200 tys. zagród 
wiejskich — przede wszystkim 
drobne i średnie gospodarstwa. 


Kończący się rok był okre- 
sem zapoczątkowania koncen 
tracji środków na odbudowę 
obszarów mających dla całego 
życia kraju kluczowe znaczenie. 
Jednym z takich obszarów był 
Śląski okręg przemysłowy, któ. 
ry zużył przeszło 20 proc, całej 
sumy płaun, dalej wymienić na 
leży obszar Gdańska, Wrocła- 
wia, Szczecina. Jak dawniej 
pierwsze miejsce jako rejon kon 
centracji wysiłków zajmuje w 
planie odbudowy osiedli War 
szawa. Nie licząc funduszów po 
chodzących z ofiarności całego 
kraju, skierowano na nią w ro. 
ku bież, blisko 25 proc, całości 


środków finansowych planu, 
przeznaczonych na odbudowę 
osiedli. 


W sumie rok 1949 przynie- 
sie prawie dwukrotny wzrost 
ogólnego ruchu budownictwa 
w stosunku do roku 1947. Za- 
sądniczą tendencją planu bu- 
downictwa jest zwiększenie 
budownictwa mieszkaniowego. 
szczególnie dla robotników 
przemysłu. 

W r. 1949 wybudowanych 
zostanie w miastach ze środ- 
ków państwowych ok. 61 tys. 
izb. Liczba zagród wiejskich 
budowanych przy pomocy pań 
stwa wyniesie 13,2 tys. Budo- 
wnictwo administracyjne bę- 
dzie ograniczone do zaspokoje 
nia najniezbędniejszych po- 
trzeb, 


Handel i wymiana towarowa 


Omawiając z kolei zagadnie |tę — podkreśla mówca — wy 


powiadali nam ci, którzy na 


że r. 1948 odznaczał się|innych odcinkach tam, gdzie 


byli słabsi, byli głosicielami 
swoiście pojętej stabilizacji i 
skostnienia form ustrojowych. 
Na odcinku handlu zamienio- 
nego często w spekulację, pró 
bowano zdezorganizować ży- 
cie gospodarcze, zubożyć ma- 
sy pracujące, podważyć zdoby 
cze ustrojowe, zagrodzić dro- 
gę marszowi naprzód. 


Rozszerzenie sieci uspołecz- 
nionego aparatu sprzedaży 


Co się tyczy spółdzielczości, | 
to premier stwierdza, że nie- | nego w hurcie wzrosły w r. 


Obroty aparatu uspołecznio 


1948 do przeszło 518 miliar- 


przez pe-|dów zł, to jest o 70 proc. w 
wien czas istotnego sensu to-|stosunku do r. 1947. Podczas 
czącej się walki klasowej. Na|gdy obroty prywatnego han- 
stąpiło jednak przezwycięże- |dlu hurtowego spadły o 33 


proc. Na szczeblu hurtu obro- 


ty aparatu uspołecznionego 0- 
bejmują blisko 93 proc. 


Na szczeblu detalu obroty 
w gospodarce uspołecznionej 
stanowią blisko 40 proc. Ilość 
punktów sprzedaży  detalicz- 
nego aparatu uspołecznionego 
wzrosła w roku ub. o ok. 21 
proć., w stosunku do roku po- 
przedniego tj. do ponad 27 
tys. uspołecznionych punktów 
sprzedaży. 

Plan na rok 1949 przewidu- 
je m. in. dalsze rozszerzenie 
i zwiększenie obrotów sieci 
uspołecznionego aparatu sprze 
daży, ze szczególnym uwzględ 
nieniem sieci spółdzielczości 
wiejskiej. 

Wspominając o pewnych za 
kłóceniach i niedociągnięciach 
na odcinki? handlu, mówca po 
tępia akcję żywiołów speku- 
lacyjnych. Stwierdza on, że te 
żywioły od czasu do czasu u- 
siłują wywołać zamęt na tym 
czy innym odcinku, zamęt czę 
sto inspirowany przez wrogie 
czynniki polityczne, by tą dro 
gą stworzyć warunki dla zdar 
cia skóry z konsumenta i siać 
niezadowolenie. 

Każda tego rodzaju próba 
w przyszłości spotka się rów- 
nież ze zdecydowaną kontr- 


akcją, jak i poprzednio w tar 
kich wypadkąch. Z drugiej 


strony naprawione będą do- 
tychczasowe braki w- uspo- 
łecznionym aparacie handlo- 
wym. 

Stwierdzając konieczność 
dalszego wzmocnienia gospo- 
darki uspołecznionej w han- 
dlu, premier dodaje: 

Oczywiście, że wersje o lik 
widacji handlu prywatnego 
rozsiewane przez wroga, zmie 
rzają jedynie do zakłócenia 
obrotu towarowego, Handel 
prywatny ma w naszych wa” 
runkach do spełnienia okre- 
ślone funkcje gospodarcze w 
dystrybucji towarów. Prywat. 
ny handel detaliczny, iktóry 
funkcje swe wykonuje su- 
miennie i uczciwie wobec kon 
sumentów i wypełnia swe zo 
bowiązania wobec skarbu, mo 
że liczyć na normalną egzy- 
stencję, 

Na zakończenie swych wy” 
wodów na temat obrotu to= 
warowego, premier Cyrankie- 
wicz stwierdza, że likwidacja 
systemu kartkowego, reforma 
płac i stabilizacja cen na no- 
wym poziomie, o której mó- 
wił na obecnej sesji minister 
przemysłu i handlu Mine, jest 
wielkim sukcesem polityki go 
spodarczej rządu i staje się 
podstawą dla dalszych osiąg- 
nięć w r. 1949, 


Dalszy wzrost ilości szkół 


Następna część mowy pre- 
miera Cyrankiewicza poświę- 
cona jest zagadnieniom oświa 
ty i kultury: W tej dziedzinie 
— jak podkreśla mówca — 
rząd realizuje podstawowe za 
dania Państwa Ludowego, al- 
bowiem na wydatki w dzie- 
dzinie oświaty, rozwoju kul- 
tury i nauk, oraz ną wydatki 
socjalne i opiekę zdrowotną 
przeznacza 37 proc. całości 
budżetu administracyjnego, do 
czego należy dodać wzrost na 
kładów na te cele w pań- 
stwowym planie inwestycyj- 
nym oraz poważne sumy z 
budżetów samorządów, orga- 
nizacji zawodowych i społecz 
nych. 

Premier przytacza szereg 
cyfr porównawczych obrazu- 
jących rozwój szkolnictwa i 
upowszechnienie oświaty w 
Polsce. 


Tak więc w r. 1949 hędzie= 
my mieli w Polsce przeszła 
trzy i pół raza więcej przed- 
szkoli, niż przed wojną, Wsku 
tek dalszego wzrostu ilości 
szkół podstawowych, nauką 
szkolną objętych będzie 3,6 
milionów dzięci, w czym blia 
sko 71 proc. na wsi. 

Ilość dzieci w szkołach śre4 
dnich ogólnokształcących na 
tysiąc mieszkańców wynosiła 
w r. 1948 — 8, podczas gdy w 
r, 1939 — 8. 

Ilość uczniów w szkołach 
zawodowych na tysiąc miesz= 
kańców w r. 1939 wynosiła 5, 
a w r. 1948 — 16. 

Ogólna ilość studentów w 
1938 r. na 35 milionów lud= 
ności w Polsce przedwojennej 
wynosiła 48 tys, obecnie zaś 
przy 25 milionach mieszkań= 
ców ilość ta wynosi ok. 100 
tys, 


Szkoły zapełniają się mto- 
dzieżą chłopską i robotniczą 


Mówca podkreśla z naci- 
skiem zmianę składu społecz- 
nego. studiującej młodzieży. 
W r. 1939 dzieci robotników 
i chłopów stanowiły w szko- 
łach średnich 13,7 proc, w r. 
zaś 1948 — 42,2 proc. Na wyż 
szych uczelniach liczba mło- 
dzieży robotniczej i chłopskiej 
na pierwszym roku studiów 
przekroczyła 50 proc. W bur- 
sach i internatach było 64 
proc. dzieci robotników 1 chło 
pów. č ‘ 

Przesunięcie to — jak pod- 
kreśla mówca — wprowadzić 
musi lepsze ukształtowanie 
oblicza ideologicznego przy- 
szłej inteligencji. Znikną wste 
czne narowy korporancko- 
faszystowskie i różne objawy 
zdziczenia przeszczepione na 
część młodzieży przez oddzia- 
ływanie środowiska miesz- 
czańskiego, 


Ta niewątpliwa poprawa 
struktury społecznej uczniów 
szkół średnich i wyższych nie 
odpowiada jednak jeszcze o~ 
gromnym  zapotrzebowaniom 


Polski Ludowej na nową ins 
teligencję, zwłaszcza technicz 
ną. Ka tej inteligencji de< 
cydować będą o dalszym rozs 
woju Polski na drodze do sos 
cjalizmn, o tempie tego roz” 
woju. Dlatego rząd podejmie 
rzuconą przez Kongres PZPR 


idee szybkiego formowania 
nowej ludowej inteligencji 
inteligencji klasy robotniczej 


i pracującego chłopstwa — pa 
przez szkolenie najlepszych; 
najzdolniejszych robotników 
i młodzieży chłopskiej; pox 
przez stworzenie specjalnych 
form kształcenia fachowców 
dla realizacji zadań planu sze 
ścioletniego. 

Premier podkreśla następ= 
nie konieczność podniesieria 
poziomu ideologicznego całej 
szkoły, przeprowadzenia od+ 
powiednich reform na wyżu 
szych uczelniach i wreszcić 
dalszego upowszechnienia czy 
telnictwa, co wyrazi się w pó 
większeniu ilości tomów w bi 
bliotekach do 6 milionów. to 
znaczy o 50 proc. w pórów« 
naniu z rokiem poprzednim. 


Ani jednego analfabety 


w roku 1951 


Ażeby to wszystko, co pla-|nie zdobyła. Będzie to akcja 


nujemy w dziedzinie oświaty 
i kultury nie było kwiatem 
przy kożuchu oświadcza 
premier — proklamujemy na 
r. 1949 wielką państwową ak- 
cję ze specjalnym Komisa- 
rzem rządowym, akcję, która 
musi już w pierwszym roku 
dać duże rezultaty, akcję, na 
którą jeszcze nigdy Polską rię 


zmierzająca do szybkiej i kon 
kretnej realizacji prostego ha 
sła — „ani jednego analfabety 
w Polsce w r. 1950". 
Reasumując premier stwier 
dza, że zagadnienie właściwie 
realizowanej oświaty ta 
jedna z podstaw wyjściowych 
dla realizacji planu sześcio« 
letniego. i 
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S5. P. obejmie 
. ege 
1 milion 
Następny ustep swej mowy 
premier poświeca powszech= 


nej reorganizacji „Służby Pol 
sce“, która obejmując wycho- 


nym ok. miliona młodzieży, u- 
czyniła poważny krok pa- 
przód na drodze do nodnie- 


Z kolei mówca przedstawia 
imponujace wyniki troski rza 
du w dziedzinie różnych za- 
gadnień kulturalnych, jak na 
odcinku rozbudowy bibliotek. 
radiofonizacji wsi, upowszech 
nienia kultury teatralnej, ak- 
cji stypendialnej dla młodych 
talentów, wzrostu ilości na- 
gród dla twórców, wymiany 
kulturalnej z zagranicą itd. 
Można niewątpliwie stwier- 
dzić — mówi premier — że 
odbudowa zrujnowanego woj 
ną życia artystycznego została 
zwycięsko zakończona, że w 
wielu dziedzinach kultury po 
szliśmy znacżnie naprzód. 

Mamy więcej niż przed woj 
ną teatrów, więcej muzeów, a 
frekwencja w nich przekro- 
czyła w roku ub, 2 miliony 
osób, więcej wystaw, więcej 
świetlic. 

Państwo 


wydało bitwę u- 
pośledzeniu 


kulturalnemu 


Ilość lóżek szpitalnych na 

10 tys, mieszkańców wynosiła 
przed wojną 22, obecnie zaś 
wynosi 37, Znacznie wzrosła 
ilość łóżek w sanatoriach dla 
gruźlików, Poważnie ograni- 
-. czony został zasięg chorób we 
nerycznych przez mąsowe ba- 
-dania | bezpłatne leczenie. W 
zakresie lecznictwa przewidu- 
„je się wzrost liczby sanato- 
a Fiów o lá proc, co pozwoli na 
leczenie sanatoryjne 75 tys. 
„osób, czyli o 25 proc. więcej, 
niż w reku ub. Liczba ośrod- 


ków zdrowia wzrośnie do 
1.200, czyli o 9 proc. więcej 


„w stosunku do r. 1948, W za- 
kresie lecznictwa Ubezpieczal- 
ni Spałecznej przewidziany 
jest poważny wzrost we wszy 


Kolejny ustęp expose pre- 
miera Cyrankiewicza poświę- 
cony jest Odrodzonemu Woj- 
sku. Polskiemu. 

Wajsko nasze — stwierdza 
mówca — jest organem siły 
Państwa Ludowego, stojącym 
na straży naszej niepodległo- 
i suwerenności, przeciw 
€zńakusom imperializmu, prze- 

eiw. manewrom podżegaczy 

wojennych we wspólnym. an 
. tywojennym i antyimperiali- 
stycznym froncie. w najści- 
. ślejszym sojuszu z główna siłą 
obrony pokoju ij suwerenno- 
a narodów — Armia Rądziec 
a. 


koi 
sua 


` 


Premier Cyrankiewicz pod- 
|kreślą następnie, że stabiliza- 
- cja stosunków gospodarczych 
-1 politycznych w kraju odbija 
się również dodatnio na od- 
cinku bezpieczeństwa we+ 

wnętrznego, Walka klasowa 
zaostrza się, lecz siły wrogie 
«Są coraz bardziej odizolowa- 
-ne. Aparat bezpieczeństwa za 
hartowany w ciężkiej walce 
pierwszego okresu po odzyska 
niu niepodległości, doświad- 
czony w akcji przeciw niele- 
salnym orxanizacjem podziem 
nym, pozostajacym ną nsin- 
pach obcych wywiadów i ro- 
dzimej reakcji zdradzające 
awój kraj za dolary — potrafi 
skutecznie wykrywać i likwi- 


Mówiąc o zagadnieniu kle- 
ru, premier oświadczył; 

Rząd stoi konsekwentnie 
na stanowisku wolności sumie 
nia i wierzeń religijnych. Zgo 
dnie z tą zasadą rząd nie za- 
mierza wtrącać się do we- 
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waniem obywatelskim | fizycz 


Bitwa 
o upowszechnienie kultury 


O zdrowie i siły człowieka 
pracy 


Wojsko—organem siły 
Państwa Ludowego 


Wrogowie niech nie liczą 
ma pobłażliwość 


| Przeciw nadużywaniu 
ambon 


e prób wtrącania się do spraw 
wychowaniem państwowych, do spraw zbada 
2 kiego życia publicznego. Rza 
młodzieży nie dopuści do wykorzysty- 


wania zrzeszeń religijnych dla 
celów obcych religii, do człów 
walki politycznej przeciw wła 
dzy tłudowej, przeciw nstalo- 
nemu w państwie porządkówi 
prawnemu. < 

Respektując w pelni $wobo 
dę zaspokojenia potrzeb reli- 
gijnych wszystkich grap iud- 
ności, rząd jest przeciwny 
wszelkiemu przymusowi lub 
presji w zakresie wykonywa= 
nia praktyk religijnych, wi 
dząc w tym tendencję sprzecz 
ną z interesem społecznym i z 
zasadami demokracji, tenden- 
cję szkodliwa i grożącą wyps= 
czańiem charakterów -- szcze 
gólnie podrastającej młodzie- 
ży, 

Mnożaą się, niestety wypadki 


|sienia poziomu uświadomienia 
i kultury młodzieży. Wylicza- 
liąc najgłówniejsze prace wy 
|konane przez , organizacje 
„Służba Polsce", premier okre 
"śla, że winna ona z roku na 
rok odgrywać coraz poważe 
|niejszą rolę, 


mas pracujących, Państwo 
rozwinie coraz szerszą ofen- 
sywe kulturalną, 


Mówca wyraża też przeko- 
nanie, że wzrośnie zastęp 
twórców idących za przemia- 
nami społecznymi. takich. ja- 
kich Józef Stalin określa mia 


iecGaó cichy 


chińskiej z głęboką sympatia 
śledzimy narodowe j społecz: 
no-wyzwoleńcze ruchy ludo- 
wej Azii, Witamy wolną Ko- 
reę, której rząd uznaliśmy, a 
która z woli swego narodu 
stała się krajem postępu 
walczy o zjednoczenie. Boha- 
terska wytrwałość demokwa- 
fycznej armi greckiej, bronią 
cej w najtrudnie'szych warun 
kach niepodległości swego kra 
ju przed zbrojną interwencją 
obcą dają przykład niersalno: 
ści imperialistycznych planów 
podboju Buropy. Witamy w 
gronie wolnych narodów pań 


współdziałania reakcyjnych. 
przedstawicieli kleru z node 
ziemiem, z wrogami państwa 
ludowego. Wszelkie probv wy 
korzystywania ambonv, czy 
szat kapłańskich. dla podaic- 
cenia namiętności, przeciw 
państwu ludowemu, lub po- 
pierania podziemia, będa prze 
cinane z całą stanowczością i 
surowością prawa. 

Rząd będzie natomiast nta- 
czał opieką tych kapłanów, 
którzy dali i dają dowody 
swego patriotyzmu, chęci stu 
żenia ludziom wierzacym i nie 
dają się wciągnąć do antylu- 
dowych rozgrywek politycz- 
nych. 

Po omówieniu problernów 
wewnetrznych premier Cvran 
kiewicz przeszedł do spraw 
związanych z polityką zarā- 
niczną Polski Ludowej. mó- 
wiąc, co następuje: 


legacji polskiej ma trzeciej 
sesji ONZ w Paryżu, Delega- 


3 $ = LĄ cja polska z ministrem spraw 

nem „inżynierów _ ludzkich Zagadnienia polityki zagranicznych na czele zde- 
py M z cydowanie i konsekwentnie 

Rówmież w dziedzinie kul- zagranicznej popierała, względnie wysuwa- 

turalnej r. 1949 traktujemy z A „lła wnioski zmierzające "do 
jako wstęp i przygotowanie Rok miniony był rokiem|państw marshallowskich ob AWA 1 <Podkdebie: 


dalszych zwycięstw i sukce- 
sów sił pokoju na arenie świa 
towcej. Przyniósł on równocze- 
śnie dalsze  zdemaskowanie 
niebezpiecznej, choć skazanej 
na przegraną agresywnej po- 
lityki imperialistów, 


Konsolidacja i rozwój na- 
szego kraju, podobnie jak i in 
nych państw demokracji lu- 
dowej, odbija jaskrawo od sy 
tuacji ‘tzw. państw marshal- 
lowskich. Podporządkowanie 


do wielkiego planu sześcio- 
letniego. Plan ten niewatpli- 
wie pozwoli postawić życie 
kulturalne na poziomie god- 
nym przeżywanej przez nas 
epoki. 

Poważne są — jak stwier- 
dza dalej premier — osiąg- 
nięcia w dziedzinie ochrony 
zdrowia, opieki nad matką i 
dzieckiem i opieki społecznej. 
Oto niektóre fakty: 


stkich dziedzinach, w szcze- 
gólności ilość ambulatoriów 
wzrośnie do 357. Liczba leka- 
rzy domowych I specjalistów 
— do 4.435, 


„Na mocy uchwalonej w paż 
dzierniku ustawy o zakładach 
społecznej służby zdrowia i o 
planowej gospodarce w zakre 
sie służby zdrowia. obejmie 
się akcją opieki zdrowotnej 
całe społeczeństwo, a szcze- 
gólną troską ofaczać się be- 
dzie w dalszym ciągu  czło- 
wieka pracy. 


Akcja wczasów pracowni- 
czych obejmie w r. 1949 — 
500 tys. osób, wydatki na o- 
piekę nad matką i dzieckiem 
wyniosą 12 miliardów zł. 


Życie potwierdziło jaskrawo 
słuszność argumentów i prze- 
widywań Rządu Polskiego w 
sprawie tzw. planu Marshal- 
la. Miniony rok wykazał po- 
nad wszelką watpliwość. że 
głównym ogniwem opartej na 
tym planie polityki jest odbu- 
dowa agresywnego imperiali- 
zmu niemieckiego. podsycanie 
niemieckiego rewizjonizmu, 
Kolejne posunięcia na terenie 
Niemiec, faktyczne montowa- 
nie państwa zachodnio-nie- 
mieckiego, popieranie najbar- 
dziej reakcyjnych szowinistycz 
nych i rewizjonistycznych ele 
mentów w Niemczech, wyraż- 
ne gwałcenie międzynarodo- 
wych umów, zawartych w Jał 
cie i Poczdamie i wreszcie 0- 
statnie posunięcie w sprawie 
Zagłębia Ruhry — wszystko 
to ma służyć przekształceniu 
Niemiec zachodnich na bazę 
wypadową. skierowaną prze- 
ciwko Związkowi Radzieckie- 
mu i państwom demokracji lu 
dowej. przeciwko naszemu 
krajowi. 

Sytuacja wytworzona w 
Niemczech nie może być i nie 
jest dla Polski obojetna. Nasz 
stosunek do zazadnienia nie- 
mieckiezżo kształtujemy w du- 
chu postępu i demokracji. 


Wojsko nasze jest tysiącem 
węzłów zespolone z ludem 
pracującymi Ludowe, bez- 
względnie postępowe oblicze 
Odrodzoneżo Wojska Polskie- 
ga ma swoje głebokie i trwałe 
korzenie, Kadra oficerów i 
podoficerów rekrutuje się ze 
zdrowego, klasowo aktywne- 
go, bojowego społecznie ele- 
mentu ludzkiego. Dyscyplina 
[w Wojsku Polskim jest świa- 
domą dyscypliną opartą o je- 
go siłę polityczną, o siłę idei 
cementującą zwartość wojska, 
wzmagającą ofiarność i bojor 
wość jego żołnierzy. 


ły się możi'iwe właśnie dzięki 
pogłębającej się przyjaźni i 
całkowitej sotltdarności z na» 
szym wielkim sojusznikiem, 


cym na czele obozu pokoju I 
demoł'incji, Prawie rok temu 
zawarliśmy ze Zwiazkiem Ra 
dzieckim umowę, która zapew- 
nila nam długoterminowe ise 
tyty na niezmiernie dogod- 
nych watunkach, co stało się 
jedną z2 głównych podstaw 
rózbudowy naszego przemysłu 
i rozwoju naszej gospoda -i 


dować ośrodki dyspozycyjne 
wroga. Powinno to — podkre- 
śla mówca — stać się prze- 
strogą dla ludm otumanio- 
nych, łatwowiernych lub ocie- 
rających się o przestępstwa i 
nie teagujących na nie tak, 
jak należy. 

Z kolei mówca porusza za- 
gadnienie dalszego usprawnie 
nia wymiaru sprawiedliwości. 
co nastąpi m. in. przez inten- 
sywniejsze szkolenie nowych 
ludowych sędziów i prokura- 
torów i przez pogłębienie prze 
mian ideologicznych dużej 
części starych, a pozytywnie 
nastawionych do programu 
rządu ludowego kadr sado- 
wych. 


Ubiegły rok przyniósł roz- 
wój i pogłębienie współpracy 
we wszystkich dziedzinach, a 
specjalnie w zakresie gospo- 
darczym z bratnią Republiką 
Czechosłowacką. Współpraca 
naszych dwóch krajów nabra 
ła nowego rozmachu į uzyska 
jła trwałą podstawę dzięki 
zwycięstwu sił demokracji 
|w wyniku znanych wypadków 
|lutowych. Dalszym krokiem 
w zacieśniemiu naszych przy: 
wnętrznych spraw kościoła i |jaznych, rozwijających się sto 
poszczególnych wyznań. Rów-|sunków z krajami demokraci: 
nocześnie jednak rząd nie bę- |ludowej bedzie podpisanie u- 
dzie tolerował agresywnej po- |kładu o przyjażni i wzajem. 
stawy poszczególnych przed- | nej pomocy z Ludową Repu- 
stawicieli kleru, a zwłaszcza | bliką Rumuńską, Pomyślnie 
hierarchii kościelnej, ani ich|rozwijają się nasze przyjazme 


| 
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Kwestia niemiecka 


Przyjaźn i sojusz z ZSRR 


Sukcesy yaszej polityki we-|w roku bieżącym. Ta przy. i- 
wnętrznej į zagranicznej sta-|zna i nie mająca precedensu 


Związkiem Radzieckim kroczą 


Stosunki z naszymi sąsiadami 


| 


cym planom gospódarczym i 
strategicznym pogłębia trud- 
ności gospodarcze, pogarsza 
sytuację mas pracujących i 
zwiększa napięcie społeczne, 
podważa coraz bardziej suwe 
renność tych państw. We- 
wnętrzne sprzeczności tego 
planu ujawniają się z coraz 
to większą silą. Na tym tle 
wzmagają się siły broniące 
suwerenności swych krajów, 
rośnie opór mas ludowych 
przeciwko obniżaniv ich po- 
ziomu życiowego. 


nia autorytetu ONZ i jej or- 
ganów, do poszanowania lite- 
ry i ducha Karty Narodów 
Ziednoczonych. Delegacja pol 
ska brała żywy udział w © 
mawianiu wszystkich zagad- 
qień dyskutowanych podczas 
paryskiej sesji, dając wyraz 
naszemu stanowisku nie tyl- 
ko w zagadnieniach politycz- 
nych, ale i gospodarczych, 
społecznych, prawnych i tp. 
Poważny jest nasz wkład do 
dyskusji nad zagadnieniem de 
klaracji praw człowieka, nad 
konwencją 6 _ ludobójstwie, 
zagadnieniami terytoriów nie- 
samodzielnych i pawierniczych 
itp. Rzecz jasna, że najwięcej 
uwagi poświęciliśmy zagadnie 
niom podstawowym t, j. sprz 
wie jednomyślności wielkich 
mocarstw oraz dyskusji nad 
radzieckimi wnioskami w 


Jest to jedyna polityka, dają- 
ca gwarancję naszego bezpie 
czeństwa i ostatecznego usta- 
bilizowania naszych wzajem- 
nych sąsiedzkich stosunków, 

W obliczu próby odbudowy 
potencjału wojennego Nie- 
miec odbyła się w Warszawie 
z imicjatywy Polski i ZSRR 
konferencja 8-miu ministrów 
spraw zagranicznych, która 
opracowała wytyczne uregu-|. 
lowania sprawy Niemiec zgo- 
dnie z interesem pokoju, zg0 
dnie z interesem całej Euro- 
py i demokratycznego roz- 
woju Niemiec. Uważamy uch 
wały Konferencji Warszaw- 
skiej, będące rozwinięciem 
Uchwa} Poczdamskich, za je- 
dyną słuszną podstawę roz- 
wiązania zagadnienia niemiec 
kłego, W coraz to większych 
odłamach społeczeństwa nie- 
mieckiego, przede wszystkim 
w radzieckiej, a i w zachod- 
nich strefach okupacyjnych 
dojrzewa świadomość, że na- 
dzieje na jedność narodową 
i demokratyczną drogę poko- 
jowego rozwoju Niemiec wią- 
żą się z programem Konferen 
cji Warszawskiej, z uznaniem 
naszej granicy na Odrze i Ny 
sie, jako GRANICY POKOJU, 


sprawie redukcji zbrołeń i za 
kazu użycia broni atomowej, 


Obce mam są tendencje 5 
autarkiczne 


| 


Wychodzimy z założenia mo 
żliwości pokoiowej wspólpra. 
cy państw o różnych  ustro+ 
jach społecznych, daliśmy rów 
nież praktyczny wyraz zasa- 
dzie współpracy międzynaroda 
wej przez zwiększenie nasze! 
go udziału w międzynarodo- 
wej wymianie gospodarczej 
Jak wiadomo rok 1948 przy: 
niósł nam podwojenie naszych 
obrotów z zagranicą w porów 
naniu z rokiem uprzednim, 
przy czym poważnie przekro- 
czyliśmy poziom naszych obro 
tów przedwojennych. Po tej 
drodze dalszego rozwoju za- 
mierzamy iść dale w roku 
bieżacym, zacieśniając i roz: 
wijając nasze stosunki gospo- 
darcze z innymi państwami. 
Jako przykład pragnę wymie 
nić pomyślny rozwój naszej 
wymiany handiowcj ze Szwe- 
cią, naszą umowę handlową 2 
Francją oraz znajdujące się 
w ostatniej fazie przygotowa- 
nia do podpisania umowy 
Handlowej z Wielką Bry'znią, 

Szczególnie jntensywnie roz 
wiiać będziemy nasze s'"eun. 
ki gospodarcze ze Związkiem 
Radzieckim į z kralami de 
mokracii ludowej, z klórymi 
łączy nas zarówno wspólność 
Interesów jak į ideały spo 
leczne, 

Podkreślić należy, że w dal 
szym ciągu robimy wysiłki, 
by w drodze umów roztoczyć 
opiekę nad zarobkową emigra 
cją polską. Oczywiście sprzy- 
jać będziemy w dalszym cią 
gu sprawie powrotu naszych 
rodaków rozsianych po Świe: 
cie — do kraju, 

Jak już powiedziałem, rok 
1948 obnażył politykę pew” 
nych kierowniczych kół Ame- 
tyki i. Anglii, odrzucajacych 
współorace międzynarodową ; 
stwarzających atmosfere dla 
nowej agresti Wyrazem fej 
volityki była oszczercza kam- 
pania, skierowana przeciwko 
państwom, które zdecydowa: 


w stosunkach międzynarodo- 
wych pomoc państwa socjali- 
zmu nabiera specjalnego cha 
rakteru w obliczu prowadzo- 
nej przeciwko Polsce przez 
imperializm amerykański poli 
tyki gospodarczej dyskrymina 
cji i utrudnień. Rozwija sie 
pomyślnie nrsza współpraca 
kulturalna » ZSRR, Polityka 
sojuszu ze Związkiem Radziec 
kim, konsolidująca siły postę 
pu i pokoju, posiada į hyle 
posiadać pełne į serdeczne po 
parcie społeczeństwa polskie- 
BO. 


i braterski. stosunki z Bulga 
rią, Węgrami i Albanią, 
Przedstawione wyżej stosun 
ki z naszymi sąsiadami  jlu- 
strują jednocześnie wyraźnie 
linię naszej coltyki zagranicz 
nej, służącej sprawie utrwale 
nia pokoju. Obce nam są ten. 
dencje autarchiczne į broni- 
my zasad wymiany międzyna 
rodowej i ścisłej wsnółnracy 
gospodarczej krajów Demokra 
cji Ludowe j ZSRR. opartej 
na przyjaźni i wzajemnej po 
mocy. Wi'smy sukcesy wszy- 
stkich narodów, broniących 
swej niepodieqłości + suweren 
ności przeciw” zakusom im- 
perialistów, Cieszymy się, że 
zwycięstwa ludowej armij 


zacieśnia się 
Sojusz robołniczo ~ chłopski 


powiedział premier 
przejawiać się 


SĘ — 


slej i bratorskiej 


będzie w ści:|Robotnicz 
(Dalszy ciąg na stronie 5-ej) 


Nr. 4 
Rok 1949 punktem wyjścia realizacji Planu Sześcioletniego 


Expose tow. Premiera Józefa Cyrankiewicza wygłoszone w Sejmie w dniu 10 stycznia r.b. 


stwo Izraela, Sympatie nesne 
są po Stronie antyfaszystowu 
skich hojowników Hisz 

ima paid pod jedej 

stowskiego reżim! 

Zęcócie z naszymi najłep- 
szymi tradycjami Polska wy- 
stępowała na arenie między 
narodowej w ubiegłym roku 
pod hasłem walki z wszelkie- 
go rodzaju dyskryminacja. Po 
pieraliśmy wszystkie N i 
zmierzające do  konsofidacji 
pokoju światowego, W tym da 
chu odbył się kongres intelek 
tualistów w obronie poko'n 
we Wroclawiu, 


'Prace delegacji polskiej 
na forum ONZ 


Takie też były wytyczne deljako broni agreshi, I masowe 


ge niszczenia, Sklecona pod 
batutą bloku anglo-amerykań 
skiego większość odrzuciła te 
wnioski, w których uchwale 
niu tale żywo zainteresowana 
jest przytłaczająca, rzeczywi- 
sta większość ludzkości, co 
więcej przegłosowano szereg 
antydemokratycznych i łamią 
cych Kartę Narodów Zjedno- 
czonych rezolucji, Nie mniej 
jednak delegacje polska przy« 
czyniła się do moralnego 
politycznego zwycięstwa, ja 
kie odniosły broniące trwałe- 
go pokoju | wspólpracy me- 
dzyttarodowcj państwa 

we ze Związkiem m 
sg, oroe | py € = 
dziwe 0 e i złow 

ny obozu agresji. Delegacja 
polska nie szczędziła starań, 
aby nie dopuścić do prze” 
kształcenia Orzanizacji Naros 
dów Zjednoczonych w narzę- 
dzie polityki imperlalistyernej 
agresli, co oznaczałoby całko 
wita zdyskredytowanie orga- 
pizacji, z którą ludzkość łan 
czyła tak wielkie nadzieje, Pol 
ska nadal wraz z całym obn- 
zem pokoju będzie koniymmo 
wała swe wysiłki w tym kie- 
ronku, 


nie wkroczyły na droge ġo 
socjalizmu i przeciwko ZSĘR, 
W tym szmym kierunku zmie 
rza montowanie unii zachod- 
nich 1 paktów atlantyckich. 
budowanie w zachodnich Niem 
czech | faszystowskiej Hisz- 
nanij, gdziekolwiek się da — 
baz strategiczno- wojskowych, 
skierowanych przeciwko naro 
dom Europy, Na szczęście pó 
lityka ta mimo gorączkowych 
wysiłków i dużego nakładu 
środków nie może pochwal:ć 
się w ubiegłym roku żadny- 
m: większymi sukcesami. Na- 
jeży tezypuszczać, że również 
w toku bieżącym nie potrafi 
wykazać się powodzeniem, 
gdyż sprzeczna jest z siłami 
postępu i powszechnym pra- 
grieniem pokoju, 


Dlatego też czujmie śledząc, 
i demaskująć plany į machi- 
nacje propagatorów nowej 
wojny, spokojnie idziemy dro 
gą konstruktywnej pracy i 
rozhydowy gospodarki naro- 
dowej, co z kolei zwiększyło 
duż naszą wagę na arenie 
międzynarodowej i pozwala 
nam kroczyć w pierwsz: sh 
szeręqach obozu demokracji | 
pokoju. 


W sumie spoglądając z per 
speklywy minionego roku na 
przebieg wydarzeń na arenie 
międzynarodowej, na wzrost 
wewnętrznych przeciwieństw 
imper'alistycznezo obozu, ma 
żemy z satystnkcją stwierdzić 
słuszność założeń naszej poll. 
tyki zagranicznej, która rea- 
Dzuje nasz wkład do  potęż- 
nego į rosnącego w sily 1 spo 
istość obozu demokrach | po 
kojn, 

Premier Cyrankiewicz zakoń 
czył Swe expose ogólną cha- 
rakterystyką zadań rządu na 
przyszły okres jego pracy, 
zwracając szczególną uwagę 
na konieczność dalszego pogię 
bienia “sojuszu.  robotniczo- 
chłopskiego: 


Sojusz robotniczo-chlopski 


coraz silniej 


wsnółżpracy 
Zjednoczonej Party 
ej, ze Stronnictwem 


Polskiej 


m" 


m 
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Nr. 11 


Linia kolejowa Tomaszów — Radom, 


oddana do użytku 


Miasteczka i wsie ziemi opoczyn- 
skiej połączone ze światem 


Jak wczoraj pokrótce do- 
nosiliśmy, dnia 9 stycznia 
b.r. nastąpiło otwarcie nowo 
zbudowanej linii Tomaszów 
Maz. — Radom. Budowę li- 
nii rozpoczęły koleje polskie 
w czerwcu 1945 roku, w naj 
cięższym okresie odbudowy 
zrujnowanego wojna kolej- 
nictwa. Fakt ten świadczy 
dobitnie, jak gospodarczo 
ważną i potrzebną była bu- 
dowa tej linii, będącej czę: 
ścią planowanej wielkiej 
magistrali Dolny Śląsk — 
województwo lubelskie i 
przebiegającej przez bogata 
rolniczo ziemię opoczyńską, 
której wsie i miasteczka by. 
ły dotychczas odległe o dzie 
giątki kilometrów od najbliż= 
szej stacji kolejowej. Ogól- 
ny koszt budowy wyniósł 
dotychczas pół miliarda zło- 
tych. O wielkości budowy 
świadczy, że na linii tej be- 
dzie czynnych 12 stacji ko- 
lejowych, a robót ziemnych 
wykonano ponad 1 milion 
metrów sześciennych. 

Na pięknie udekorowanej 
stacji Thowiódz żebrali się 
licznie wszyscy biorący u- 
dział w uroczystości z przed 
stawicielem rządu, mini- 
sttem komunikacji Janem 
Rabanowskim i szefem kan- 
celarii Rady Państwa, mini- 
strem Mijalem na czele. 

O ukończeniu budowy za- 
meldował ministrowi komu- 
nikacji dyrektor kolei łódz- 
kich, tow. Bader, szczegó- 
łowe sprawozdanie technicz- 
ne złożył kierownik budo- 
wy inż. Piskorski.  Następ- 
nie przemawiali przedsta- 
wiciele miejscowej ludności, 
przedstawiciele PZPR oraz 
delegaci pracowników. 

W imieniu przodowników 
pracy przemówił Wojciecho. 
wski Julian, wręczając mi- 
nistrowi komunikacji grot 
zalazny do oszczepu, znale: 
zony w miejscowości 
Skrzynno w powiecie opo- 
czyńskim podczas budowy 
linii kolejowej. Grot ten we 
dług opinii prof. Jażdżew- 
skiego pochodzi z cmenta- 
rzyska z trzeciego okresu 
wczesnohistorycznego i na- 
leży do kultury prapolskiej. 

Minister komunikacji po- 
dziękował w serdecznych 
słowach za dar i za pracę 
włożoną w przedterminowe 
ukończenie budowy linii ko- 
lejowej. Następnie odznaczył 
złotymi, srebrnymi i brązo* 
wymi krzyżami zasługi pra- 
cowników, biorących udział 
przy budowie. Oznaczeni 
zostali: inż. Zygmunt Piskor: 
ski (Złoty Krzyż Zasługi), 


inż, Stefan Szymański, Mi- 
chał  Kukowski (Srebrne 
Krzyże), Stefan  Cyniak, 
Henryk Kułakowski. Józef 
Kupis, Lucjan Wojciechow” 
ski, Antoni Dutkiewicz, Jó- 
zef Buczyński, Antoni Ka- 
lar i Wincenty Kpis (Brązo- 
we Krzyże). Dziesięciu przo* 
downików pracy otrzymało 
poza tym prezenty, jak ze- 
garki szwajcarskie, srebrne 
papierośnice, rowery i radio mywał się wszędzie, a przed 
aparaty. 37-miu pracowni: |stawiciele rządu byli przed- 
ków otrzymało dyplomy u-|miotem gorących owacji. — 
znania i nagrody pieniężne|I uqność wyrażała szezerą 
od 5.000 zł. wzwyż. radość z połączenia ich wsi 

Po wręczeniu nagród Mi- i miasteczek linią kolejową, 
nister Komunikacji przeciął które określała słowami — 
wstęgę, otwierając przy „otworzyliście nam okno na 
dźwiękach Hymnu Państwo- świat“ „teraz wiemy na- 
wego linię Tomaszów — Ra- prawdę, że rząd dba o nas”. 
dom. Dowodem tej radości i wdzię 


Pies=szy udekorowany po 
ciąg udał się w drogę do Ra- 
domia. W programie prze- 
jazdu przedstawicieli rządu 
było przewidziane zatrzy- 


ray ludności, dzieci szkol- 
nych i młodzieży — zebra- 
nych na każdym najmniej- 
szym. nawet przystanku spo% 
wodowały, że pociąg zatrzy- 


|lezności może być fakt, że na 


stacji Przysucha przedsta“ 
wiciel okolicznej wioski wrę 


czył Ministrowi Komunika- 


cji czek na 45 tysięcy zło- 


manie się tylko na kilku więjtych na dowolny cel. Pienią 
kszych stacjach, jednak tłu-idze te ofiarowała samorzu- 


tnie ludność wiejska. Mini- 
ster przeznaczył pieniądze 
na oświatę wsi. Szczególnie 
wzruszającym było, gdy mło 
dy przedstawiciel ZMP ze 
wsi Mariówka meldował, że 
obecnie szkoła ich będzie 
mogła uczyć dwukrotnie wię 
kszą ilość dzieci, niż dotych. 
cza5. 

Uroczystość zakończyła 
się w TDadomiu, gdzie na 
dworcu witał członków rzą- 
du prezydent miasta Ra- 
domia, Przybylski i woje 
woda kielecki, Wiślicz. 


Wasi koresrpaomdench faokryuyczni domoszą 


Pasmanteria Łódź—Południe o sobie 


Poważne sukcesy rzetelnych wysiłków załogi 


31 grudnia 1948 r, 10 milio- 
nów metrów tkanin. A wy- 
tworzyliśmy więcej, gdyż 11 
i pół miliona metrów -7arto- 
ści 58,7 miin, zł, Oto naj- 
wiekszy sukces naszej fabry- 


A dlaczego możemy wyka- 
zać się tymi osągnięciami? 
Ponieważ cała załoga stanęła 
na wysokości zadania, wszy- 
scy zrozumieli, że dzisiaj w 
Polsce poprawa bytu klasy 


Aniela Szmydł 


Płan roczhy wykonaliśmy 
do dnia 15 listopada. Dia 
uczczenia Kongresu zobowią- 
zaliśmy się wyprodukować dą 


WZA 


Woaw Dziagel 


robotruczej zależy nd doklad 
nego, sumiennego | uczciwe- 
go spełniania swych obowiąz 
ków i od wzmożonego wysił 
ku wszystkich. 

Gdybyśmy chcieli omówić 
zashigi poszczególnych  dzia- 
łów naszej załogi oraz jej 


Stefania Rybarczyk przodownisów pracy, zapel- 


Rola majstra w przędzalni 


Pożyteczna i pouczająca broszura 


W ramach „małej rocjonaliza |trolę zgrzeblarek i ciągarek, jak|majster przędzalniczy otuzymał 


eji“ 


dały broszurkę pt. „Rola waj. 
stra w przędzalni'*', Broszurka 
została opracowana przez 
Czarnowskiegn Stefana, dyrek- 
tora adm. i Radomińskiego %we- 
nona, dawniejszego majstra obe 
tnie dyrektora przędzalni. 

W pierwszej części broszura 
omawin postawę majstra i okre- 
fla jego wpływ na. produkcję, 
W drugiej opracowane zostały 
bardzo dokładnie techniczne za 
gadnienia, z którymi  majater 
"atyka się w praktyce życia co. 
dziennego. 

Wszystkie najdrobniejsze czyn 
nońci, należące do obowiązków 
majstra w przędzalni, sę tam 
omówione szczątółowo. Wyraź- 
nie jest powiedziane, co i jak 
należy robić. Jak należy doko. 
nywać badania trzepalni, kon- 


RETTE 1. MM ven 


low. 


_ Złóż ofiarę na 


Pomoc Zimową 


PZPB w Pabianicach Wý- przeprowadzić badanie wrzecien| jej egzemplarz dó własnego u- 


nie, Broszura uczy również jak 
walczyć ze zgrvbieniami przę- 


żytku, 
Dowiadujemy. sią również, że 
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dzy, jak uniknąć pomieszania | ohecnia znajduja sia w opraco: 
rónych „gatunków i numerów|wanin podobuy podręcznik dla 
pizedzy, jak w pełni wykorzy majstrów tkaczy. 


stać długości cewek i daje wie 
In innyeh praktycznych wskążó 
wak o'sz rad potrzebnych przy 
codziennej pracy majstra w 
ptzedznini. 

Tipiese  avtorzy shisze 
nie podkreśtiją, że praca maj: 
stra na przedzalni jest o tyle 
ważna. że produktom jega pra- 
cy jest przedza.  stanowiaca 
punkt wyjściowy (la pracy tka 
cza. Im lepsza przędza — tym 
łatwiej pracować tkaczewi. tym 
więcej wyrobi on tkaniny 
osiągnia tym wiekszy zarobek. 

Sumiennie opracowany i po- 
żrteczny podręcznik pracy wi 
nien się znaleźć w ręku każde 
go majstra przędzalni. W Pabian 
nickich  Zakładech Przemysłu 
Bawołnianego broszurka ta zo 
stała omówiona z majztrami ua 
specjalnej odprawie, a każdy 


Przesoło 22 proc. ogólnej su 
my 31 miliardów zł, przyzna 
nej ala Warszawy w ramach 
Państwowego Planu Inwestycyj 
nogo na r, ]949, przeznacza się 
na inwestycje przemysłowe w 
stolicy. Inwestycjs te obsjmą 
mzbudowę 1 modernizację sze- 
regu fabryk i budowę zupeł- 
wie nowych objektów 

Rozbudowane będą gazow- 
nia i elektrownia, istniejące w 
Warszawie labryki chemiczne, 
przemysł omtvczny i pracyzyj* 
ny. komunikacyjny i teletech- 
miczny. Odbudowane zostaną 
zekłady Kotłów i maszyn [daws 
na fabryka „Parowówj Pina 
wydziena jest rozbudowa 1 mo 


niłoby to więcej niż cały bie 
żący numer gazety. Opowiem 
więc o tym wielkim wysilku 
w skrócie tak: oto na załączo 
nych zdjęciach widzńmy na- 
szą śmietankę, to znaczy naj 
lepszych przedowników pra- 
cy: ww. Śmóechurę Helenę, 
Rybarczyk Stefanię, Wacława 
Dziagela, Ci troje pierwsi 
przystąpili do współzawodni- 


ctwa zespołowego. Tuż po 
idą: Strelch Antonia, Szmydt 
Aniela, Waczyńska Janina, 


Komitet  współsąwodzł ctwa 
utworzony został u nas na po 


'|czątku grudnia ub, r. Obec- 


nie mamy 10 współzawodni- 
czących zespołów liczących 
po 5 — 10 ludzi, 

Tych kilka wymienionych 
powyżej nazwisk, jak już za- 
znaczyliśmy, bynajmniej nie 
wyczerpuje listy tych wszy- 
stkich, których należałoby 
wymienić. Weźmy chociaż. ta 
kiego _Janiaka Władysława, 
który wraz z Bolesławem 
Webrem i kilku innymi jesz- 
cze towarzyszami z naraże- 


(dokończenie ze str, tej) 
Ludowym, które od póczą'ku 
prowadziło postępową część 
chłopów po słusznej drodze 
wspólnej budowy Polski Luda 
wej i z Polskim Stronnictwem 


Ludowym, które przezwyc'ę- 
żywszy haniebną spuściznę 
mikołażczykawską. coraz ak- 


tywniej staje obok Stronnic- 
twa Ludowego jako współbu- 
downiczy chłopskiej jednośc!, 
Niezmiennym wyrazem spol- 
stoścj bloku demokratycznego, 
którego treścią Jest dziś jed- 
ność robotniczą — sojusz TO- 
ratniczo-chłopski, sojusz z in 
teligencją pracującą, jest 


Kursy szkoleniowe K. C. Z. Z. 


Dnia 10 stycznia br. w Cen 
tralnej Szkole Związków Za- 
wodowych w Łodzi, rozpoczał 
się dwumiesięczny kurs dla 
instruktorów świetlicowych, 
instruktorów prac artystycz- 
nych i referentów świetlico- 
wych przy Zarządach Głów- 
nych, okregach i oddziałach 
zw. zawodowych, 

Jednocześnie w wojewódz- 
kiej Szkole Związków Zawo- 
dowych w Krakowie 


niem życia zebezpieczali fa- 
brykę podczas ucieczki Niem 
ców, a i dzisiaj pracą swoją 
wykazują, że czują się odpo- 
wiedzialnymi za pracę fabry 


darze. Zresztą mie tylko tych 
towarzyszy cechuje taki go- 
spodarski stosunek do spraw 
naszej fabryki, do spraw pro 


Helena Śmiechura 


Na Ziemiach 
tętni ożywiona akcja 

W  oparcin o 
Szkolne, Związki Zawodowe 1 
Polski Związek Zachodni uru. 
chomiono na Śląsku 
różnorodnych kursów 
dokształcajątych, których za- 
daniem jest uzupełnienie w jak 
tajktótszym czasie kwalifikat- 
cji z zakresu szkoły podstawo. 
wej robotników i clłopów. Na 
kursach dokształcających TL i 
MII stopnia, z żakresu szkoły 
podstawowej, pobiera  abecmie 
nauke ponad tys. osób. Na 
pgólną liczbę 1062 kursów tego 
typu 80 proc czynnych jest na 
wsi. Przy !ubrykach, samorzą: 
dzie teryte'jalnym 1 związkach 
zuwódowyri uczy się na 48 kur 
sach blis'p 3 tys. słuchaczy. 


Kuratorium 


Dólaym 
szereg 


Warszawa - miastem Klasy robotniczej 


Wielkie inwestycje przemysłowe w stolicy 


dernizacja fabryk «cukierków, 
przemysłu ołajarskiego, tłusecza 
wego, rozbudowa przetwórni 
mięsa, gdzie będzie utworzony 
szereg nowych dzialów, prowa- 
dzona bedzie dalsza budowa 
Domu Słowa Polskiego, Odbu- 
dowana zoslenie i rozszerzona 
fabryka foto-chemiczna Franasz 
ka, wytwórnia Państwowych 
Zakiadów Pomocy. Szkolnych 

Niezależnie od teqó. Plan In- 
westycyjny przeznacza znaczne 
sumy na budowę nowych o- 
bjektów przemysłowych, które 
powinny być uruchomione i dać 


już produkcję w r. 049. Są to:|dowy, przeprowadzenie kameli- 


*brvka nareędzi lekarskich. na 
ktora naktady inwestycyjne 


Odzyskanych 


kulturaino-oświagtowu 

Kursy repolońizącyjne, zorga 
nizowane przeważnie dla teemi 
grantów objęły nauczaniem 
hlisko 2 tys. osób. Na 22 pańs. 
twowych kursach:  repoloniza. 
cyjnych (najliczniejszych w 
powiatach Walbrzych, Jelania 
Góra i Lubań) uczy się ponad 
tysiąc słuchaczy. Spośród 25 
kursów repolonizacyjnych PZZ 
największą liczbę uezniów po 
siada obecnie ośrodek szkole- 
niowy we Wroclawiu. Szkolenie 
analfabetów na kursach I stop 
tia z» zakresu szkoły podstawo 
wej, prowadzone jest w drodze 
powszechnej, skoordynowamej 
akcji związków zawodowych, 
partii, organizacji społecznych 
i władz szkolnych. 


wynoszą 100 milionów zł, fa- 
bryka lamp radiowych i elek- 
trycznych — 273 miliony zł, 
l bryka odbiorników radio- 
wych — 156 milionów zł., fa- 
bryka teletechniczna — 122 mi- 
linoy zł, fabryka konfekcyjna 
311 milionów zł. fabryka albu- 
miny „Bacutł” — 75 milionów 
złotych. 

W roku 1949 rozpoczną się 
wslępne prace przy budowie 
nowej fabryki samochodów o- 
sobowych na Żeraniu, gdzie 
planuje się w roku bieżącym 
przyqotowanie terenu do Wi- 


zacji i postawienie budynku 
admimistracyjnega. 


Dokończenie expose 


miera tow. Gyrankiewicza 


rozpo” bezpłatne, 
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skład rządu, w którym zasla. 
dają przedstawiciele Poiskiej 
Zjednoczonej Partii Robotni- 
czej, Sirennietyva Ludowego, 
Stronnictwa Demokratycznego 
i Stronnictwa Pracy. Jest to 
rzad czynnej pracy | walki o 


MAG. | 


polepszenie warunków życja 
calego narodn. Jest to zarazem 


rząd wspólnej walki o bezpie 
czeństwo 6 pokój, toczonej 
przez wszystkie krale į słły 
postępu na calym świecie, 
pod przewodnictwem Zw!łązku 
Radzieckiego — rząd ścisłego 
sojuszu ze Zwiazkiem Radziec 
kim i krajami demokracji In- 
dowei. 


"RE 


czął się kurs dla biblioteka- 
Trzy i instruktorów czytelnie- 
twa zw zawod. Ponadto w 
warszawskiej wojewódzkiej 


n 


Szkole Zw. Zawodowych roz 
począł się dnia 10 stycznia 
br. kur dla referenlów 


współzawodnictwa pracy przy 
zarządach głównych  związe 
ków zawodowych. 

Nauka. wyżywienie 1 inter- 
nat na kursach są całkowicie 


ki 


kw | 


Janina Waeczyńska 
dukcji i tó jest przyczyną na | 
szych. sukcesów, ; 

Mamy jednakże i sporo kto ' 
potów. Nasza palącą bolączką 
jest wielką ciasnota, Między 
niektórymi maszynami na sā- 
lach po prostu trudno się 
przecisnąć. Bardzo też daje 
nam się we znak brak części 
zamiennych. A jednak mimo | 


to zwiększamy ciagle ilość 
czynnych krosien, Przebudo- 
wałiśmy kuchnię, stoląrnę, 


wjazd, 


Przy sposobności chcemy 
pochwalić się również i nā- 
szynm osiągnięciami kultural 


nymi: biblioteka naszą posia. 
da 243 tomy, a zespoły świst 
licowe (sceniczny, baletowy, 
dziecięcy i chór) cieszą się. 
uznaniem nie tylko wśród 
nas, lecz i u „obcych* ©. 
czym świadczy nagroda w wy 
sokości 30,000 zł. przyznana 
naszym zespołom za rok ubie. 
gły przez Zarzad Główny 
Związku Zawodowego, 4 


ż 
Antonina Sztrajch £ 
Podkreślamy, że wszystkie 
te osiagnięcia zawdzięczamy 
zarówno wysiłkowi całej zało 
gi. jak i harmonijnej współ: 
pracy administracji fabryki a 
Radą Zakładową i organizacją 
partyjną, f 
Jan Mielczarek 
korespondent fabryczny 
„Głosu“ 
PZZPPAsm. p: 
Łódź-Południg P 
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Czytelnicy piszą 


Już chyba hiedługo rok 
_ minie, jak dokonana zosta- 
= ła  unifikacja (złączenie) 
_ wszystkich spółdzielni dzia- 
łających na terenie wsi w 
naszym województwie. Złą- 
czenie to przeprowadzone zo 
_ Stało przez -aktyw wiejski, 
| który rozumiejąc znaczenie 
= spółdzielczości w chwili o- 
= becenej nie chciał  dopuściź 
do dalszego marnowania się 
towarów, co miało miejsce 
przy istnieniu kilku spół- 
dzielni na terenie tej samej 
gromady. Rozbicie w spół- 
dzielczości miało jeszcze i 
ten skutek, że łatwiej przy 
= chodziło bogaczom i speku- 
| lantom opanowanie ich, a 
I 


-e EE 


tym samym wyzyskiwanie 
biednego i średniego chłopa. 
Obecnie czasy te należą 


WNowymMieście-stare porządki 


już do przeszłości, ale znaj- 
dują się jeszcze wyjątki. 


Oto w Nowym Mieście 
istnieją w dalszym ciągu 
dwie spółdzielnie, jedna Sa- 
mopomocy Chłopskiej, a dru 
ga „Rolniczo-Handlowa* W 
tej „rolniczej i handlowej“ 
spółdzielni rej wodzi p. Wa- 
wer Jan. Okopał się w tej 
twierdzy i ani rusz nie chce 
wyłeźć z ciepłej posadki. 
Tymczasem chłopi domagają 
się oddawna likwidacji tej 
placówki będącej raczej sie- 
dzibą kułactwa i spekulacji 
i złączenia jej ze Spółdziel- 
nią Samopom>cy Chłop- 
skiej. 

J $, 


Stały czytelnik z e 


wego Miasta. 


„GŁOS CHŁOPSKI* 


Trzeba nie tylko sprzedawać, ale i kupować 
Gminne Spółdzielnie Samopomocy Chłopskiej 
winny przystąpić do szeroko zakrojonej akcji skupu płodów rolnych na wsi 


Jeżeli o tym piszemy, tojżawców) i w ten sposób od- 


Szybki rozwój spółdziel- 
czości wiejskiej musi u każ 
dego obserwatora wywołać 
uczucie podziwu. Rozwój 
ten zaznacza się tak ilością 
członków, jak sumą obrotów 
a co najważnejsze ilością u- 
sług oddanych wsi, i to 
przede wszystkim małemu i 
średniemu rolnikowi. Bo 
przecież nie wolno nam za- 
pominać, że właśnie spół- 
dzielnie dostarczają chłopu 
koniecznych wyrobów prze- 
mysłowych, nawozów, ma- 
szyn i narzędzi rolniczych i 
t p. Właśnie spółdzielnia 
tam gdzie zostaje założona 
(a chyba nie ma gminy w 


„Robotnicy tartaku „Konewka 


wykonali plan roczny w 223 procentach 


Tartak „Konewka jest ką- 
łem, wedlug wyrażenia mobo- 
linków, „zapomnianym przez 
Boga i ludzi", 

— ŻZaszyliśmy się tutaj ni- 
czym dziki w ostępach leśnych 
— mówi jeden z robotników, 
ż którym wszczęliśmy właśnie 
rozmowę — A jedmak są u mas 
rzeczy ciekawe i warbe opisu. 
Ot, weżmy chociażby ten „bun- 
kier Hitlera", który zmajduje 
się n kilometr od nas. Wszę- 
dzie się poszukuje śladów i-do 
kumentów zbrodni niemieckich, 
a tym obiektem nikt się do- 
tvchczas nie interesował. A 
 eikoda, bo Niemcy widoczmie 
wielką ġo tego schronu przy- 
wiązywali wagę, skoro przed 
vcieczką zgromadzili tu wiele 
dziesiątków tysięcy kg, mate- 
 riałów wybuchowych. Może by 
się kto tvm zainteresował i za 

instalował tn jakaś pompę i 
 mołem możnaby zbadać wne- 
trze które ciągnie sie na 4 pie- 

tra waląb”. 

— No, może jednak opowie- 
cie nam co u Was słychać — 
zapytujemy, 

l — To się nie da tak wypo- 
wirdziać na jednej nodze. zre- 
szła jest | tow. Ropa więc niech 
opowie. 

__ Tow, Ropa jesi kierownikiem 
tartaku, który pracuje w „Ko- 
nawce” od roku, więc zwraca- 
my się do niego, by nam udzie 
lil informacji. 

— Chyba może najciekawsze 
bedzie podać na wstępie, że 
 mdvhy nie szybki marsz Armii 
Czerwonej, w styczniu przed 
Ad-oma laty całv ten teren był- 
 hv obrócony w merzynę, bo 
Niemcy chcieli wvsadrić ten 
bunkier I z naszeqo tartaku 
bv nie pozostał kamień na ka- 
mieniu. ` 

Po wyzwoleniu uruchomiono 


| 
| 


i Wołek zbożowy w naszych 
warunkach jest głównym 
| szkodnikiem ziarna zbożowe- 
"go. Występuje on w mniej- 
szym lub większym stopniu 
prawie we wszystkich spich- 
rzach, młynach, krupiarniach 
1 składach kaszy. mąki i pasz 
 treściwych, otrąb i śruty 
zbożowej. 

Straty roczne, powodowane 
przez wołka, oceniane są na 
dwa miliony kwintali ziarna, 
| tj. więcej niż wynosi cało- 
roczne zapotrzebowanie mia- 
sta Łodzi. « 

W roku 


| 1948-49 należy 


gospodarczym 
liczyć się z 


szczególnie silnym występo- 
waniem wołka, a to na sku- 

_ tek przepełnienia magazynów 
zbożem i długotrwałego prze- 

ARE zboża. 

| 

| 

H 


Stopień porażenia ziarna w 
spichrzu można w przybliże- 
niu cszacować za pomoca pró 


3 traki, a 2 pozostałe z powodu 
breku dwóch  trybików stały 
bezczynnie aż do jesieni 1947 : 
Wreszcie jesienią gdy ja tu 
przyszedłem do pracy, wespół 
z aktywem robotniczym posta 
nowiliśmy uruchomić te maszy 
ny. Zaprzestaliśmy bezskutecz- 
nego poszukiwania części roz- 
rzuconych ponoć po całym kra 
ju, a na podstawie posiadanego 
wzor dorobiliśmy w warszła- 
cie ślusanskim potrzebne tryby, 
Dzięki temu traki zostały uru- 
chomione. 

Wszyscy stwierdzają. że przy 
uruchomieniu tvch traków od- 
znaazył się tow. Ropa. który 
dał wykres i plan tych części. 
Ciekawe, że do tej pory nie o- 
trzymał żadnej nagrody. 

Może wydać się dziwne, tak 
wysoki procent wykonania pla- 
nu, ale mvśmv obliczali na 3 
traki, a teraz pracuje 5 traków, 
zreszta produkcje osiągneliśmy 
nietylko dzięki nowouruahomio 
nym trakom, ale również dzie- 
ki rozwijającemu się współza- 
wodnictwu pracy. 

Trudno powiedzieć,*kto weż. 
mie ostatecznie górę, ale na- 
razie na pierwszym miejscu 
znajduje się I kolumna, która 
wykonuje plan'w 200 procen- 
tach, Z robotników najbardz'aj 
odznacza się tow. Pazura Jó- 
zef który najbardziej wę od- 
zmacza w pracy. Jegr zarobki 
eieqają przeciętnie od 12 - 14 
tys. zł. miesiecznie. 

W br, przetanto 25 tys. 565 
mtr. sześciennych drzewa, z cze 
qo do Anglii wyeksportowano 
5 tvs, 410 m Obecnie przystę- 
puje się do produkcji etkrzyń 
różnego rodzaju na potrzeby 
krajowe. ' 

Zwiedzając fabrvkę zachodzi 
my do warsztatów mechan'cz- 
nych, gdzie rozmawiamy z prze 


by wodnej. W tym celu do 
wiadra z wodą wrzuca się 
szuflę ziarna, wówczas do- 
rosłe chrząszcze wołka, jak 
również ziarno zawierające 
dorosłe larwy i młode 
chrząszcze, zostają jako lżej- 
sze na powierzchni, a zdrowe 
ziarno opada na dno. Pływa- 
jace ziarna należy zebrać i 
zbadać zawartość po prze- 
krojeniu. Tym sposobem moż 
na określić stopień porażenia 
wołkiem danej partii zboża i 
stopień zakażenia magazynu. 
Należy zaznaczyć, że wołek 
nie uszkadza ziarna fasoli, 
grochu, Inu, ani innych ro- 
ślin motylkowych i oleistych, 
Jeżeli w magazynach prze- 
chowywane są różne zboża, 
to wołek atakuje przede 
wszystkim pszenicę i żyto. 
Główne okresy pojawiania 
się chrząszczy wołka przypa- 


wadniczącym Rady Załaładowej. 
Jeżeli już wiecie, jak wyglą- 
da z produkcją, to ja Wam omo- 
wiem o „życiu kulturalnym", 
bo z tym jest narazie krucho. 
Ot mamy nieźle urządzoną 
świetlicę jest i scenka, mamy 
gazety i bibliotekę. Ale cóż z 
tego? Narazie nie udało nam się 
zorgamizować jakiegoś żywsze- 
go „życia świetlicowego”. 
Może częściowo jest to wymi- 
kiem faktu, że pracownicy na- 
si mieszkają przeważnie w oko- 
licznych wsiach, ale to nie tłu- 


naszym województwie, gdzie 
by nie było kilku przynaj- 
mniej sklepów  spółdziel- 
czych) zastępuje i wypiera 
sklepikarza, który z zasady 
był jednocześnie  lichwia- 
rzem i spekulantem w jed- 
nej osobie, 

Jednocześnie spółdzielnia 
z coraz to większym powo- 
dzeniem zastępuje dawniej 
istniejące w małych powia- 
towych miastach rozmaitego 
rodzaju prywatne przedsię- 
biorstwa i składy maszyn 
rolniczych i nawozów, które 
były niczym innym jak na- 
rzędziem  kapitalistycznego 
wyzysku wsi, 


maczy sprawy, 

Faktem jest, że nie mamy do- 
brego świetlicowego, w prze- 
ciwnym wypadku toby mw nas 
inaczej wyglądato. 

W najbliższych. dniach roz- 
pocznie się.u nas kurs dla anal 
fabetów, Wykładać będzie je- 
dna z naszych urzędniczek, by- 
ła nauczycielka, No, ale to jest 
zdaje się jedyny wyczym nasz 
na tym polu: 

Może w przyszłości, gdy znaj 
dziemy dobrego świetlicowego 
sprawy potoczą się imaczej. 


Dogodził zięć teściowi 


ale sam 


Ob. Stefaniak Leon, sekre- 
tarz Zarządu Gminnego we 
wsi Topola powiatu łęczyc- 
kiego, były członek S. L.. 
mimo częstych upominań Za 
rządu Powiatowego S. L. w 
Łęczycy nie zaprzestał swej 
szkodliwej działalności na te 
renie gminy i zamiast pra- 
cy w S. L. po linii wytycz- 
nych NKW SIL dbał więcej 
o stosunki prywatne i 
swoich kumotrów. Ale jak 
to mówią — dzban wodę no- 
si dotąd, póki nie urwie się 
ucho. 

Podatkowa Komisja Gro- 
madzka we wsi Topola ro- 
biąc w roku 1948 szacunek 
gruntów do podatku grun- 
towego oceniła, że mieszka- 
niec Topoli ob. Andrzej 
Trzonek, zięć ob. Leona Ste 
faniaka, właściciel 18,59 ha 
ziemi ma 1.04 ha nieużyt- 
ków. Ob. Stefaniak samowol 


dy najłatwiej zauważyć gro- 
żącą klęskę wołka 

Samica wołka składa od 
100 do 200 jaj, umieszczając 
każde jajo w innym ziarnku. 
Z jaj wylęgają się larwy. 
które żywią się zawartością 
ziarna i tam przechodzą stop 
niowo w postać poczwarki i 
dorosłego owada, Dorosłe 
owady wychodzą z ziarna na 
zewnątrz przez wygryzione 
otworki, Dorosłe chrząszcze 
zimują w szczelinach podłogi 
i ścian, w kupach pośladu i 
w nieporuszanych partiach 
zbóż. Po przezimowaniu w 
czerwcu, a nawet w maju. o 
ile temperatura jest odpo- 
wiednio wysoka, chrząszcze, 
które przezimowały, składa- 
ja jajka. Okres rozwoju woł- 
ka zależny jest od tempera- 
tury i wilgotności i trwa 
około 6 tygodni. 

Zwalczanie wołka za pomo 
cą środków chemicznych jest 
dość kłopotliwe i kosztowne, 
pomimo to jednak wszędzie 
tam, gdzie wołek zagnieździł 
się już silnie, należy i te środ 
ki zastosować, a to w porozu 


posiedzi 


nie zmienił w wykazie cy- 
fre 1.04 na 4.04 ha, powodu- 
jąc w ten sposób obniżenie 
wymiaru „podatku grunto- 
wego. 

Komisja Wydziału Powia- 
towego dokonała pomiarów 
ziemi i stwierdziła, że ob. 
Andrzej Trzonek ma nie- 
użytków 0.96 arów. 

Ob. Stefaniak został zwol 
niony z pracy uchwałą Za- 
rządu Gminnego na polece- 
nie Wojewody Łódzkiego, a 
uchwałą Wojewódzkiej Ko- 
misji Kontroli Partyjnej z 
dnia 7 stycznia 1949 r. wy- 
kluczony z szeregów S. L. za 
świadomą działalność na 
szkodę Państwa Ludowego i 
popieranie bogaczy wiej- 
skich. 

Ob. Stefaniak czeka jesz- 
cze na wyrok sądowy. 

Winien on ponieść w peł- 
ni zasłużoną karę. M. P. 


Spółdzielni, względnie ze Sta 
cją Ochrony Roślin, które to 
instytucje mają odpowiednie 
środki i odpowiednich fa 
chowców do przeprowadzenia 
tępienia szkodników śpichrzo 
wych. 

Konieczną jest jednak rze 
czą dla zapobieżenia pojawo- 
wi wołka stosować środki i 
sposoby gospodarcze, które 
zawsze można wykonać, jeże 
li tylko niebezpieczeństwo 
występowania wołka zbożo- 
wego i innych szkodliwych 
chrząszczy zbożowych będzie 
zrozumiane i doceniane przez 
kierowników magazynów i 
zarządy spółdzielni _rolni- 
czych. i 

Po usunięciu zboża z maga- 
zynu należy całe powierzch- 
nie, gdzie było zboże. i są- 
siednie korytarze, przedsionki 
itp. dokładnie oczyścić, 
Wszelkie resztki ziarna nale- 
ży wyskrobać ze szpar i szcze 
lin w podłodze, w ścianach i 
suficie, wymieść z katów i za 
kamarków. Zmiotki trzeba 
spalić natychmiast, a nie do- 
sypywać do poślądów lub pa- 


daja na liniec i wrzesień, wte | mieniu z Centralą Rolnicza |szv treściwe. Sznarv i szcze 


nie poto, by zachwycać się 
naszymi zdobyczami lub jak 
to się popularnie mówi, by 
spocząć na laurach. Przypo- 
minamy natomiast te wszyst 
kie osiągnięcia w tym celu, 
by podkreślić i wskazać na 
pewne braki, które usunąć 
należy jak najszybciej. Cho- 
dzi nam mianowicie o orga- 
nizację skupu płodów rol- 
nych przez poszczególne spół 
dzielnie gminne. A z tym 
jest narazie źle! 

Trzeba przyznać, że pew- 
ne akcje skupu jak na przy 
kład zboża, kartofli, zostały 
przeprowadzone i na ogół z 
dość dobrym wynikiem. ale 
trzeba również stwierdzić, 
że poza tym reszta płodów 
rolnych pozostaje w dal- 
szym ciągu domeną speku- 


lantów, którzy zarabiają 
krocie tak na producencie 
(chłopie), jak i na konsu- 


mencie (robotniku). Dzieje to 
się dlatego, że nasze spół- 
dzielnie na wsi nie zrozumia 
ły jeszcze znaczenia zorgani 
zowania skupu wszystkich 
bez wyjątku artykułów wy- 
produkowanych przez wieś. 

Może słuszne będzie, jeże- 
li posłużymy się przykłada- 
mi. Oto na przykład owoce. 
W mieście kg. jabłek kosz- 
tuje dzisiaj od 250 do 300 
zł. Są to te same jabłka, któ 
re spekulant skupił od chło 
pów jesienią płacąc po 80 
do 100 zł. za kg. i obecnie 
po przetrzymaniu przez 2—3 
miesiące bierze za nie o 200 
do 300 procent drożej. 

A co robią w tym czasie 
spółdzielnie? 

Nie tylko, że nie organi- 
zują skupu, ale nawet po- 
siadane sady z resztówek 
wydzierżawiają (jak pisaliś- 
my o tym ostatnio podā- 
jąc wsie i nazwiska dzier- 


dają rynek owocowy na łup 
spekulantom. 

Co się tyczy t. zw. spół- 
dzielni ogrodniczych to i tu 
trzeba stwierdzić, że narazie 
„konkurują“ z prywatną ini 
cjatywą w śrubowaniu cen 
wzwyż, 

Weźmy znowu mleko i ma 
sło. Tak samo rynkiem rzą- 
dzą przekupki i prywatne, 
brudne częstokroć, sklepiki. 
Mleko jest z reguły „chrzezo 
ne“ fałszowane, masło roz- 
rabiane mąką i t. p. Nie bę- 
dziemy tu mówili o cenach 
które każdemu są znane, ani 
o spekulacji, którą wielu na 
własnej skórze odczuwa 
zwłaszcza w mieście. 

To samo odnosi się do 
żywca, do skupu jaj, wełny, 
Inu, skórek futerkowych i 
t- p. Na wszystkich tych 
rynkach panuje w dalszym 
ciągu wszechwładnie speku 
lant, który okrada konsu- 
menta nie tylko na cenie, ale 
fałszuje gdzie się da towar. 

Zdajemy sobie sprawę, że 
zagadnienie skupu nie jest 
łatwe do rozwiązania. « Po- 
trzebne są kredyty, fachow- 
cy, urządzenia, odpowiednie 
magazyny i t: p. ale to nie 
znaczy byśmy rozłożyli rę- 
ce i skapitulowali przed spe 
kulantami. Czas najwyższy, 
by sprawa ta stanęła na po- 
rządku dziennym i aby spół 
dzielnie już teraz przystąpi- 
ły tam. gdzie to możliwe do 
szerszej akcji skupywania 
produktów rolnych i wypie- 
rania nieuczciwej i zachłan- 
nej spekulacji. 

Miasto daje wsi za pośre- 
dnictwem spółdzielni swe 
wyroby, więc niech wieś za 
pośrednictwem tejże spół- 
dzielni da miastu swe wy- 
twory. Im mniej pośredni- 
ków tym lepiej! 


5 miliardów złotych 


wpłacono na Fundusz Ziemi w 1948 r. 


Wpływy na Państwowy Fun- 
dusz Ziemi osiągnęły w roku 
1948 ponad 5 miliardów zło- 
tych. W stosunku do roku 1946 
wpływy te powiększyły się 
prawie 10-krotnie, 

W miarę powiększania się 
wpływów na Państwowy Fun- 
dusz Ziemi zwiększyły się rów- 
nocześnie sumy inwestycyjne 
dla rolmictwa, wydatkowane z 
Fumduszu Ziemi. 

Największą sumę w r. 1948 
Państwowy Fundusz Ziemi prze 


zł, Na pomoc dla gospodarstw 
drobnych i średnich wyasygno 
wano w postaci nisko - procen 
towanych kredytów ok. 679 
miln, zł» Ze znacznej częś- 
ci tych kredytów korzystali 
przede wszystkim drobni gospo 
darze przy zakupie inwentarza 
żywego. 

Na prace parcelacyjno - requ- 
lacyjne Państwowy Fundusz 
Ziemi wydatkował 339 miln, zł. 


a na popieranie akcji hodowla 


znaczył na likwidację odłogów.| naj w formie kredytu ok. 245 
Suma ta wyniosła 1,216 miln, |miln, złotych. 


| WUYBDUUUWUUOLU W UU WZW LOT LOT O POTEM ŁATTL TUTL TOTO OTOTTYTOTWTLYI LOOT 


Poradu qgaosmodorstkie 


= lak zabezpieczyć magazyny 


przed wołkiem zbożowym 


liny należy zalepić kitem lub 
zaprawą murarską. Podłogi i 
ściany opryskać albo zmyć 
dokładnie 10—15 proc. roz- 
tworem sody żrącej, używa- 
jąc jeden kilogram sody na 
wiadro wody. Po zmyciu wy 
suszyć powierzchnię przynaj- 
mniej przez dwie doby. Jeżeli 
w magazynie ma być prze- 
prowadzone tępienie wołka 
za pomocą środków chemicz- 
nych, to przed tym należy 
oczyścić magazyn w sposób 
wyżej opisany: 

Jeżeli z magazynu nie moż 
na usunąć zboża, wówczas 
musimy Się ograniczyć do 
szuflowania zboża i wietrze- 
nia magazynu w czasie sů- 
chej pogody. Ziarno składo 
wane musi być stale utrzy- 
mywane w stanie suchym nie 
przekraczającym 13,5 proc, 
wilgotności. Przeciągi i susza 
przeszkadzają _ szkodnikom 
zbożowym. w rozwoju, a szcze 
gólnie wstrzymują wołka od 
składania jaj. Ziarno suche 
należy szuflować w miesią- 
cach letnich przynajmniej 
raz na tydzień, a w  miesią- 
cach zimowych przynajmniej 


raz na miesiąc. Wszelkie wor 
ki zarówno płócienne, jak i 
papierowe, należy: często wiet 
trzyć, trzepać, czyścić. 


Nadchodzące do magazy- 
nów ziarno należy przeglą- 
dać, i o ile to jest możliwe, 
unikać zboża zawołczonego. 
Skoro już konieczne jest przy 
jęcie takiego zboża, to trzeba 
je złożyć oddzielnie i w pierw 
szej kolejności przeznaczyć 
do dalszej przeróbki. 


Akcja oczyszczania maga- 
zynów, składów i młynów od 
wołka zbożowego i innych 
szkodliwych chrząszczy win- 
ra być prowadzona powszech 
nie i masowo przez wszystkie 
bezpośrednio zainteresowane 
organizacje i instytucje spół 
dzielcze, państwowe oraz in- 
dywidualnych rolników ji prze 
mysłowców. Wysiłki pojedyń 
cze zmuszają do stałych prze 
wozów dużych ilości zbóż, a 
jednocześnie powodują roz- 
powszechnianie się szkodni- 
ków ziarna w magazynach i 
we wszystkich większych 
składowniach, jak i w spb 
chrzach rolników- 


k | 


=" EFEZ WET CET 


Qdprawa 


spółdzielcza 


Dnia 14 w piątek o godzi- 


nie 10 w WK PZPR w Ło- 


dzi w sali konferencyjnej od 
będzie się odprawa spółdziel 
cza. Winni przybyć: przewo- 
dniczący sekcji spółdziel- 
czych przy Komitetach Po- 
wiatowych i Komitetach 
Miejskich (miast wydzielo- 
nych) oraz pełnomocnicy do 
spraw oczyszczania aparatu 
spółdzielczego i wyborów do 
komitetów członkowskich. 

Konferencja nia na celu 
omówienie spraw aktual- 
nych oraz przygotowań do 
wyborów władz gminnych 
spółdzielni „Samopomoc 
Chłopska”, 


Kutno 


Pa Kfaa ua P>. ul 


Walny Zjazd delegatów ZSCh 


podsumował osiągnięcia za roks ubiegły À 


Doroczny walny Zjazd dēle- 
gatów Zw, Samopomocy Chłop: 
skiej naznaczony został o na 
godz. 10-14, a już o godz. 9-te; 
pęknie vdekorowana sala ZMP 
zapełniła -sie rolnikami z terenu 
powiatn kutrowskiego. 

Na ściamech, ozdobiane zie- 
lawą wykresv obrazują osią- 
antęcia Pow. Zw. Samopomocy 
Chlopstoej w Kutnie w dziedzi- 
nie hodowli, produkcji zboża i 
michu spółdzielczego na wsi. 

Zebrznych delegatów ZSCH 
i wiejskich przodowników pra- 
cy, powitał prezes Pow. Związ- 


Przewodniczącym obrad wybra 
no low, Katarmzyńskiego, preze 
sa Gminnej Spółdzielni SCH w 
Kutnie, 

Z. kolei głos zabrał przedsta- 


w ciel Wojewódzkiego Zarządu| 


Zw. Samopomócy Chłopskiej 
ob, Przybyłski, który wygłosił 
krótki referal na temat przebu- 
dowy społecznej wsi polskiej. 
O przebudowie ustroju rolnego 
i formach gospodarki zespoło- 
wej mówi również wce-slaros 
ia pów. kuinowskiego ob. Kwa 
śniewski, którego wypowiedzi 
gorąco oklaskiwane były prze” 


ku SCH tow. Wojciechowski. zebranych działaczy samopo- 


Eżestwa EAremówcu! 


Własna świetlica i śmiałe plany 


W Alekssadrowie powstało miejsce kulturalnej rozrywki 


Nikt im nie pomógł. A 
przynajmniej — prawie 
nikt. Jedynie Zarząd mia- 


sta odnióSł się przychylnie i 
poza dotacją pieniężną przy 
dzielił lokal, tak bardzo po- 
trzebny na świetlicę. A byli 
tacy, którzy niechętnie pa- 
trzyli ną poczynania chłop- 
ców z ORMO. 


Kiedy przydzielono im ló- 
ka! przy ul. 11 Listopada 31, 
rozpoczęła się trudna praca. 
Bo lokal był zupełnie zdewa 
ztowany. Trzeba było zakła 
dać nbwą podłogę, instala- 
cje świetlne, trzeba było od- 
malować zniszeżone ściany, 
trzeba było zdobywać fundu 
sze, Dziś to wszystko należy 
do przeszłości. Dziś — świet 
lica jest już czynna i jest, 
jak twierdzi komendant, 
pierwszą samodzielną świet- 
licą ORMO-wą w powiecie 
łódzkim. 

Właśnie onegdaj w obec- 
ności przedstawicieli organi- 
zacji politycznych i społecz- 
nych, przedstawicieli władz 
zwierzchnich ORMO i MO 
craz licznie przybyłych go- 
ści — odbyłó się uroczyste 
otwarcie odremontowanego 
lokalu. 


„ Praca trwała kilka tygo- 
dni. Obecnie, społeczeństwo 
Aleksandrowa, a przede 
wszystkim młodzież — ma 
miejsce kulturalnej rozryw- 
ki, ma lokal, w którym po 
całodziennej pracy będzie 
można z pożytkiem odpo- 
czywać — dalsze projekty 
gwarantują, iż pod facho- 
wym kierownictwem i opie 
ką, do jakiej zobowiązał się 


miejscowy Komitet PZPR 
— świetlica stanie się wkrót 
ce naprawdę wartościowym 
ośrodkiem. - 

Komendant Kaczmarek 
zdradza nam niektóre z pro 
jektowanych zamierzeń. A 
więc poza normalnymi zaję- 
ciami (szkolenie i instruktaż 
fachowy, oraz dokształcanie 
ideologiczne) praca pójdzie 
w dwu kierunkach: nauka i 
sport. Korzystając z pomocy 
nauczycielstwa, będą organi- 
zowane 2—3 razy w tygo= 
dniu wykłady, w których 
Ormowcy będą mogli dopeł 
niać swe wykształcenie ogół 
ne. W najbliższych dniach 
zostanie zawiązana sekcja 
dramatyczna, a jeśli o spor- 
cie mowa, to towarzysze ma 
ją ambicję założenia wła- 
snej sekcji bokserskiej i se- 
keji piłki nożnej. 

Kiedy życzymy im- dal- 
szych osiągnięć, komendant 
placówki prosi: 


„towarzy-| botników, 


cujemy w trudnych warun- 
kach, to jednak zawsze, kie 
dy trzeba, otrzymujemy po- 
moc od robociarzy aleksan- 
drowskich. Oni nas rozumie 
ją — a my im służymy! 

(A 


mocowych. 

Tow. Wojciechowski złożył 
sprawozdane z całorocznej dzia 
łalności,  kiadąc szczególny 
nacisk na pomoc, udzieloną 
masło i średnworolnytn w akcji 
żntwnej, jestennej akcji siew- 
nej. Na skutek planowej go- 
spodarki i zwiększonej pomocy 
Państwa dla wsi na kwalitiko- 
wane ziarna i nawozy sbłuczne, 
oraz przez zwiększającą się 
mechanizecję precy, wydajność 
z jednego hektara ziemi w pow 
kutnowskim wzrasta z roku na 
rok. I tak z 1 ha w 1945 roku 
95 kwimtali w 1947 roku 12 
kwintałi, a w roku 1948. 17 
kwintali żyta, Pszenicy w 1945 
r mierśmy przeciętnie 7 kwin 
tali z 1 ha i w roku ubieglym 
17 kwintal, 


„Zadaniem. naszym — mówił 
łow. Wojciechowski — jest w 
bież. roku zwiększenie airesin 


upraw roślin przemysłowych, 
jak rzemakw, lnu, buraków ot- 
krowych itp. W 1948 m. po- 
wierzchnia plantacji buraka Gtt 
krowego w skali powiatu zwie- 
kszyta się o 8 procent, Uprawa 
roli sztucznymi nawnzami do- 
równnje, a nawet przekracza 


stan przetwojenny. $ 
Celem ` upowszechnienia 
7bóż kwalkfikowanych, wy- 
sokoplennych ü mrozo-odpor- 
nych rozprowadzono w powie- 
cie w ub r. 2.200 kwintal żyta 
i 900 Kkwimali pszenicy, Zor- 
ganizowano 46 bloków nasien- 


nych 6 powierzchni 749. ha, 
które zaspokoją  jednalitymi 
zbożami większość drobnych 


rolników w powiecie kutnow- 
skim. 

Na odamku wytwórczości 
zwierzęcej daje się zauważyć 
systematyczny wzrost pogło- 
wia. Obecnie posiadamy 92 
procent pogłowia przedwojem- 
nego. 

W ubiegłym roku Pow. Zwią- 
zek Samop. Chłopskiej przepro 
wadził zakrojoną na szeroką 
skalę akcję, oczyszczenia Sze- 
regów Związku z elementów 
kapitatistycznych i spekulan- 
okch, A 

Wybory do Zarządu Kół Gro 
madzkich i Zarzadów Gminnych 
ZSCH zakończyły tę akcję i na 
stanowiska daiałaczy samopo- 
mocowych wysunęły mało i 
śiednio rolnych, którzy dają 
gwarancję, że dbać bądą o in- 


Teatr ZMP w Radomsku 


gra dla robotników i ludności wiejskiej 


Świetlicowy Teatr ZMP 
w Radomsku zdjął z afisza 
„Omyłkę”* B. Prusa w pełni 
powodzenia. Na  przeszko- 
dzie dalszym przedstawie- 
niom stanęła konieczność 
zwrotu kostiumów teatral- 
nych, wypożyczonych przez 
Teatr Wojska Polskiego. 


„Omyłka* grana była w 
Radómsku 10 razy przy sta- 
le zapełnioaej sali. Widzia- 
ło ją ponad cżiery tysiące ro 
młodzieży szkol- 


szul napiszcie, że jeśli pra-|nej i chłopów z terenu. Na 


podkreślenie zasługuje 
współpraca Inspektoratu 
Szkolnego, który zorganizo- 
wał trzy wzorowe przedsta- 
wienia dla młodzieży szkol- 
nej. 

„Omyłka* grana była czte 
ry razy po cenach najniż- 
szych dla świata pracy, zaś 
w dniu Zjednoczenia Partii 
w gmachu kina „Wolność“ 
odbyło się przedstawienie 
bezpłatne. 


Prezydium Zarządu Po- 
wiatowego Samopomocy 


Budowa mostu w Kileczu 


odbywa się przy pomocy mieszkańców gmimy Chociw 


ła budowa mostu żelbetono- 
wego. Budowa ta, dająca no- 
we rozwiązanie tak dla trasy 
drogi jak 'i koryta rzeki, 
umożliwia pobudowanie jed- 
nego mostu stalowego za- 
miast dwu dotychczasowych 
mostów drewnianych, które 
zniszczone w czasie działań 
wojennych uniemożliwiały 
wykorzystanie drogi. Obecnie 
droga została wyprostowana 


W Kleczu rozpoczęta rój 


Koryto rzeki 
zaś zostało przeprowadzone 
przez łąki, trasą jaką woda 
orzepływa w czasie powodzi. 
Zostało więc skasowane do- 
tychczasowe, bardzo kręte 


i poszerzona. 


koryto rzeki, hamujące prze- 


pływy wód powodziowych. 
Budowa mostu jest zapla- 

nowana na okres dwu lat, 

lecz już w ub. roku roboty 


planowane zostały przekroczo|one zmontowane 
ne 6 25 proc. a to dzięki po-lrach. 


stawie mieszkańców gm. Cho 
ciw, którzy wykonali obowią 
zane szarwarki z 60-cio proc. 
nadwyżką. Przy budowie mo- 
stu zostały wykonane naj 
ważniejsze prace, to jest zbu 
ddwańo dwa przyczółki, dwa 
filary betonowe. Belki stalo- 
we wykonane przez huty ślą 
skie sprowadzona na budowę, 
tak że w ciągu zimy zostaną 
na podpo- 
(sb) 


aoi wysłało auta cię- 
żarowe w najodleglejsze na- 
wet zakątki powiatu radom 
szczańskieęgo, by przywieźć 
na przedstawienie to aktyw 
wiejski. Kierowniczka Ze- 
społu, ob. - Hajdukowicz, 
twierdzi, że było to najmil- 
sże dla zespołu przedstawie- 
nie, Publiczność wiejska 
swoim zachowaniem sie w 
czasie przedstawienia oknzą- 
ła, że należy jej się więcej 
takich przedstawień i że ak- 
cja kulturalnó-oświatowa 
jest mocnym węzłem łączą- 
cym robotnika z chłopem. 


Obecnie Teatr ZMP przy- 


terssy biedoty wiejskiej. 

Poważnym osiągnięciem jest 
również wciągnięcia do pracy 
w terenie kobiet zrzeszonych w 
Z5CH i Kołach Gospodyń Wiej 
skich: Tow. Wojciechowski pod. 
kreśli również udział członków 
ZŚCH w czynie Kongresowym, 
który z zapałem realizowany 
był przez rolników, 


Idea współzawodnictwa pracy 
szerokim echem odbita się na 
wsi kutnowskiej, 

Inspektor rohiy ZSCH ob. 
Żywica Stanisław wręczył na- 
grody 49 wiejskim przodowni: 
kom pracy — marzędzia folni- 
cze, prenumeratę pism. | 

Nagrodę za zespołowa współ 
zawodnictwo z pośród 12 qmin 
powiatu kutnowskiego, otrzyma 
ki rolnicy z gminy Sójki. Jest 
nią piękna biblioteczka, skia- 
dająca się z 45 książek o treś- 
ci fachowej. 

Następnie przystąpiono dh, 
wyborów nowego Zarządu Zw. 
Samopomocy Chłopskiej, który 
ukonstytuował się w. nastopu- 
iacym skladzie: Prezes Woajcie- 
chowski Antoni, wicsprezeń: 
Leżnicki Stanisilaw, sekretarz: 
Kucharski Stanisław, zastępca 
sekretarza: Maślankowa Stani» 
sława, skarbnik: Frątczak Jó- 
zef, członkowie Zarządu: Kacz- 
marski Bronisław, Kwiatek Eii- 
geniusz, Włodarczyk Jen i No- 
wogórski Władysław. 

Na Zjazd Wojewódzki ZSCH 
wybrano ob. Wojciechowskiego 
Antoniego i ob, Tomczekową 
Jadwigę, zaś na Zjazd Krajowy 
ZSCH ob.. Wojciechowskiego 
Antoniego, 

Na zakończenie zjazdu dele" 
gaci ZSCH uchwalili rezolucję 
w której z. radością witają i, 
chwały władz  Naczelnych 
ZSCH, zmierzających do pełnej 
łikwidacji wyzysku na wsi, t 
wprowadzenie gospodarki sQe 


stąpił do opracowania jedno- |cjalistycznej, 


aktówki Czechowa, która 


grana będzie na cześć przo-| zespół 


dówników pracy bezpośre- 
dnio na terenie fabryk. Jest 
również projekt zmontowa- 
nia wieczoru Mickiewiczow- 
skiego, w którym brać bedą 
udział fabryezne koła mło- 
dzieżowe. 

Zarząd Teatru zamierza 
również rozwinąć i ydosko: 
nalić akcje bezpłatnych 
przedstawień dla wsi. 

(Kt) 


W godzinach popoludniowych 
artystyczny ZMP z 
Pleskiej Dąbrowy, dla deleqa= 
tów ZSCH, wykonał kilka in- 
scenizacji, piosenek i tafńiców, 
które spodkały się z żywym ode 
dźwiękiem zebranej publiczńośe 
CL 


Złóż ofiarę na 


Pomoc Zimową 


TRET ROT RENNENE ESSA 
MOREEN ENEAN 


Teodor Dreiser 
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Tragedia Amerykańsk 


We wtorek, około dziesiątej rano zjawiło się na 
przystani kasyna dwoje młodych -ludzi. Młodzie- 
niec oznajmił Tomaszowi Lucas, zarządzającemu 
kasynem, że przyjechali z Pittsfield, i wynajął ma- 
łą łódeczkę. Wsiadł do niej ze swą towarzyszką 
i wziął ze sobą koszyk zawierający prawdopodob- 
nie żywność. Odpłynęli w stronę północną jeziora. 
Ponieważ nie wrócili do siódmej wieczorem, pan 


Lucas ze- swym synem 


Jeffreyem wsiedli w moto- 


rówkę i opłynęli jezioro. Na drugim jego krańcu 
znaleźli swą łódź wywróconą, leżącą w małej za- 
toczce, na żadne jednak ślady młodej pary nie na- 


i wówczas również nie znaleziono żadnego ciała. 
, Na żakiecie młodej osoby była firma krawca | zmaganiach! 
z Pittsfield. Na bucikach również firma z tego sa- j 
mego miasta. Żadnego jednak dowodu osobistego 
nie było przy niej, nie można więc stwierdzić jej 
tożsamości. Był także w łodzi jakiś koszyk, lecz 
z pewnością leży na dnie jeziora. 

Ci, którzy widzieli jej towarzysza, mówią, że był 
wysoki, miał ciemne włosy, lat około trzydziestu 


pięciu; ubrany był w 


jasno zielonkawy garnitur, 


nie ma więcej nad dwadzieścia pięć lat, wysokość 
izi pieć stóp i pięć cali i waży sto trzydzieści fuh- 
tów. Włosy, długie i ciemne. ma splecione w war- 
kócz i okręcone dokoła głowy. Na lewej ręce pier- 
ścionek złoty z ametystem. Zostały zawiadomione 
o tym wszystkie okoliczne oddziały policji, mię- 
dzy nimi i w Pittsfield, ale do tej pory nie stwier- 


dzono jej nazwiska. 


acji.. Jakaż ulga i spokój po tych okropnych moralnych 


Co też mu przychodzi do głowy?.. Gotów więc do+* 
puścić się zbrodni, byleby tylko wykręcić się bez skan- 
dalu? Nie powinien ani chwili o tym myśleć! To nikcze* 


mność, podłość!... 


Ale... gdyby.. przypuśćmy, stał 


się taki wypadek.4 


zupełnie przypadkowo... bez jego współudziału... 
No, tak, miałky wtedy wreszcie upragniony spokój... 
zakończyłby się ten nieszczęsny stosunek z Robertą, 


Przestałby się już jej obaw 
o Sondrę,., 


iać! 


Przestaiby się obawiać 


Bez hałasu, bez śladu, spokojne załatwienie spra 
wy.. a potem wolność, zupełna wolność! Taki sobie zwy: 
kły wypadeczek i... wszystko skończone... 5 

Widział ciągle i siebie i Robertę w podobnej sytuacji, 


trafili. Przypuszczając, że jest to zwykły kawał, 
urządzany często przez gości, unikających w ten 
sposób uiszczenia zapłaty za łódź, pan Lucas zabrał 
łódź do przystani. Nazajutrz rano przyszło mu jed- 

k na myśl, że może zdarzył się jaki wypadek z tą 

odą parą, więc z synem i przewoźnikiem udał się 
na poszukiwania. W pobliżu północnego wybrzeża 
zobaczyli dwa kapelusze, męski i damski, zaczepione 
w sitowiu jeziora. Zorganizowano więc zaraz akcję 
ratunkową i z sieciami wyruszono na poszukiwa- 
nia. O trzeciej po południu znaleziono ciało dziew- 
cżyny, nieznanej tu nikomu, wyciągnięto je na 
brzeg i wezwano władze na miejsce wypadku. Ciała 
mężczyzny dotychczas nie znaleziono. Jezioro w tym 
miejscu ma trzydzieści stóp głębokości, nie można 
więc mieć pewności, czy sieci dosięgnęły dna. Po- 
dobny wypadek zdarzył się piętnaście lat temu 
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Wiadomość ta, tak zwykła w porze letniej, nie za- 
jęła zbyt uwagi Clyda. Zdziwił się tylko, że przyje- 
chali specjalnie na tak niewielkie jezioro, ulegli wypad- 
kowi i postradali życie podczas białego dnia. Było rów- 
nież dziwne, że nikt ich nie znał. A jednak tak było... 
Mężczyzna zaginął zupełnie. 

Odłożył gazetę nie przejmując się wcale tym wy- 
padkiem i zajął się własnymi kombinacjami na temat: 
jak wydostać się z tej skomplikowanej sytuacji, w którą 
tak głęboko zabrnął. 

Nie przestając rozmyślać położył się do łóżka i na" 
raz przyszła mu do główy myśl — a diabeł mu 
chyba ją podszepnął — że gdyby to on i Roberta.: nie 
Sondra, bo pływa doskonale, równie dobrze, jak i on 
sam... więc gdyby to on i Roberta byli w tej łodzi.., ja- 
kież to byłoby doskonałe wyjście z tej strasznej sytu- 


Dlaczego mu to tak utkwiło w głowie? To było na prawdę 
straszne! Nie! Nie powinien nawet myśleć o tym.. Jak 
to? Chce zostać m oraercą? zbrodniarzem? Okropne! Chcę 
popełnić zbrodnię? 

Myśląc o tym przypomniał sobie listy dwóch jege 
kobiet. Jeden taki milutki, tak ślicznie opisujący życió 
w Twelfth Lake. Jakie czarujące obrazy kreśliła, by go 
zachęcić dó przyjazdu... Czyż może zakosztować rozkar 
szy przebywania z Sondra, jeżeli nie rozwiąże tamtega 
zagadnienia? A jakież może znależć wyjście, jeżeli od* 
rzuca to najłatwiejsze i tak naturalne? Przecież taki wy- 
padek może się zdarzyć jemu i Robercie... Nie ma wcale 
na myśli popełnienia zbrodni... Myśli tylko, że wypadek 
taki zdarzyć się može zupełnie łatwo... 

(D. c, n,) 
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TEATRY | 
Państw. Teatr Wojska Polskiego 
w Łodzi, ul. Jaracza 27 

Dziń e godz. 19.15 komedia 
Fenryka Kleista pt. „Rozbity 
dzban'* w przekładzie Zbignie. 
wa Krawczykowskiego. Sztuka 
odznacza się bogactwem rysów 
obyczajowych i zdrową tenden- 
cig} społeczną i moralną, które 
głoszą zwycięstwo prawdy i nie 
winności nad podstępem i fał. 


szem. 


ta 
TEATR „MELODRAM'' 

w. Traugutta 18 (Gmach GRZZ) 

Dziś o godz. 19.15 „Gody We 
nelne'* — widowisko ludowe w 
układzie į reżyserii Leona Schil 
lera, Pełne uroku widowisko o- 
piara się na motywach. obrzędo- 
wych, tekstach mówionych, śpie 
wach i tańcach związanych z lu 
dowym obrzędem sobótki, wese 
la i dożynek. Kompozycja mu- 
myczna Władysława  Raezkow- 
skiego i Kazimierza Sikorskie. 
go, tańce Barbary  Fijewskiej, 
kostiumy i dekoracje Stanisla- 
wa Cegielskiego. 

"Wkrótce premiera współczes- 
nej sztuki amerykańskiej Artu. 
rą Millera pt. „Synowie, 


» TEATR „OSA'* 
Traugutta 1 (w sali „Syreny'') 


‘Codziennie o 19.30, w nigdzie- 
lẹ i święta o 16 i 19.30 komedia 
mizyczną pt. „Porwanie Sabi- 
nek" z J. Węgrzynem. Kasa 
czynna od godziny 10 bez przer 
wy. Tel. 272-70. 


Państwowy Teatr Powszechny 
11 Listopada 21 
Codziennie o godzinie 19.15 
doskonała satyra I. Erenburga 
pt. „Lew na placu''. Passo-par- 
tout ważne, 


TEATR KAMERALNY 
Domu żołnierza 
ul. Daszyńskiego 54 
W najbliższych dniach pre- 
njera komedio.farsy E. Pietro- 
wa „Wyspa pokoju''. 


Teatr Kukiełek RTPD 
Nawrot 27, tel. 160-07 
W każdą niedzielę i święto o 
godzinie 12 „Czarodziejski ka- 
lośz** — widowisko otwarte. 


Teatr Lalek „ARLEKIN'* 
Łódź. ul. Piotrkowska 150 
telefon 258-99 


Codziennie o godzinie 17-ej 
„Dwa  Michały i świat cały“ 
— Franta. Niezwykła podróż 
dookoła świata. Dla dzieci i star 
szYch. 


KINA 


ADRIA — „Wiosna'* 
godz. 16, 18.30, 21, w niedz, 
13.30, film dozwolony dla mło 
dzieży. 

BAŁTYK — „Guramiszwili'*, 
godz. 17, 19, 21, w niedz. 15 
film dozwolony dla młodzieży. 

BAJRA — „Cygańska Miłość'* 
godz. 18, 20.30, w niedz. 15, 
15.50, film niedozwolony dla 
młodzieży. 

GDYNIA — „Program Aktual- 
ności Kraj, i Zagr. Nr, 2. 
godz. 11, 12, 13, 16, 17, 18, 19, 
30, 21. 

HEL — (dla młodzieży) „Osta- 
toi Mohikanin''. 
godz. 16, 18, 20, w niedz. 14. 

MUZA — „Zagubione dni'* 
godz. 18, 20, w niedz. 16. 
film dozwolony od lat 14. 

POLONTA— „Słońce wschodzi** 
godz. 17, 19, 21, w niedz. 15, 
film dozwolony dla młodzieży. 

PRZÓDWIOŚNIE — „Casablan- 
ca“ 
godz, 17.30, 20, w niedz. 12.80, 
15, film niedozwolony dla mło 
dzieży. 

ROBOTNIK — „Pieśń 'Tajgi'* 
godz. 15.80, 18, 20.30, w niedz. 
13, film dozwolony dla mio- 
dzieży, ` 

BOMA — „Gilda“! 
godz, 18, 20.30, w niedzielę 13, 
15.30, film niedozwolony dla 

młodzieży. 

REKORD — 
życów''. 
godz. 18.30, 
14, 16. 
Film niedozwolony dla miło- 

dzieży: A 

STYLOWY — „Wielkie Nadzie 
-je'* 
godz. 18, 20,30, w miedz. 13, 
15,80. Film niedozwolony dla 
młodzieży. 

ŚWIT — „Czarodziejskie ziar. 
not 
godz. 18, 20, w miedz. 14, 16, 
film dozwolony dla młodzieży. 


„Rosanna 7 księ- 


20.30, w niedz. 


Kalałowa i Niedzielówna wraz 

z Bemówną ustanowiły w r. ub. 

nowy rekord Polski w szlałecie 
3x100 st. zmiennym. 


W związku z mającym się nd 
być w dniach 15 i 16 bm. doró. 
cznym walnym zebraniem Pol. 
skiego Zwiążku Pływackiego; 
zarząd PZP ustalił klasyfika- 
cją klubów i ilość głosów. Okre 
gom: krakowskiemu, łódzkiomu 
poznańskiemiu, pomorsko - za- 
chodniemu, pomorskiemu, śląs: 
kiemu 1 warszawskiemu  przyz- 
nano pó 5 głosów, w klasyfika 
cji klubów pierwsze micjsće zaj 
muje ZKSM „Pogoń'* (Katowi 
ce) — 153 pkt. na drugim miej 
seu uplasował się  ZKSM 
„Piast“ (Gliwice) — 141 pkt. 
Obu kluhom przyznano po 4 gło 
sy. Po trzy głosy otrzymały: 
„Polonia'* (Bytóm) —154) pkt. 
ZZK „Grom'* (Gdynia) — 123 
pkt, „Zjednoczeni* (Zabrze) 
— 112 pkt, „Elektryczność'* 
(Warszawa) — 106 pkt. „War. 
tatt (Poznań) 108 pkt, 
YMCA (Warszawa) — 82 pkt, 
AZS (Warszawa) — 67 pkt, Ko 
lejność 19 klubów, mających po 
dwa głosy otwiera „San'* (Po- 
znań), a na końcu znajduje się 
ŁKS (Łódź). Listę klasyfika- 
cyjną zamykają 54 związki spor 
towe, posiadające po 1 pkt. 


W WOLNYCH WNIOSKACH. 


Zarząd PZP wysunie na wal- 
nym zebraniu szereg wniosków, 
m, in. o przyznanie okręgom 
PZP — wrocławskiemu i gdań- 
skiemu, prawa powołania do ży 
eig samodzielnych okręgów 
związków pływackich. Dalsze 


wnioski dotyczą: sprawy obo. | 


Program 

na środę 12 stycznia 1949 r. 

11,40 Audycja szkolna dla 
klas młodszych — Odpowiedzi 
na listy. 11.57 Sygnał czasu jì 
Hejnał. 12.04 Wiadomości poti- 
dniowe, 12.20 Muzyką rozryw= 
kowa. 12.30 Koncert dla szkół. 
13.50 Przerwa. 14.50 (Ł) Z wra. 
sy. 14.35 (%Ł) Melodie operetko 
we Lehara (płyty). 14.55  (Ł) 
„Z dziedziny radiotechniki** — 
15.05 (Ł) Kwadrans utworów 
skrzypcowych z płyt. 15.20 (3) 
Pognadanka aktualna 15.30 „Zwie 
dzamy z malarzem świat!” 
gawęda, podróżnicza dla dzieci, 
15.50 Muzyka popularna, 16.00 
Dziennik, 16.30 Skrzynka toch- 
niczna. 16,45 „Gramy w sza- 
chy, 17.00 „Melodie operetko 
we i filmowe''. 17.45 Pogadan- 
ka naukowa, 17.50 „Żżylakić* — 
pogadanka z cyklu: „Gawędy 
lekarskie'*. 18.00 (Ł) Rocital 
altówkowy prof. M. Szaleskie- 
gó, 18.20 P. Czajkowski 
„Scena pisania listu'* z opery 


„Pugeniusz Onegin“ 18.35 
„Dzieje jednego strajku'* — 


wspomnienia W. Wasilewskiej 
(18), 19.00 „Dobra szkoła'* -— 
słuchowisko dla wojska. 19.25 
Piosenki i duety. 19.40 „„Wszecłi 
nica Radiowa‘. 20.00 Dziennik, 
21.00 Audycja,  Chopinowska, 
21.30 „Zimowy kraojobraz* — 
audycja poetycka, 22.00 Muzy- 
ka taneczna (Ł) Muzyka z płyt 
98,58 (E) Omów. progr. lok. na 
jutro. 23.00 Ostatnie wiadomo- 
ści, 28.10 Muzyka taneczna, — 
23.20 Program na jutro. 23.30 
Zakończenie andycji i Hymn. 
a A WE 
TECZA — „Sen 0 miłości! * 
godz. 15, 17.30, 20, w niedz. 
12.30, film niedozwolomy dla 
młodzieży, 


D-025711 


jn 


zów wyszkoleniowych dla za 
wodników, sprawy trenerów 
PZP, w szczególności ustalenia 
sposobu nzyskania dyplomów, 
angażowania i wynagradzania 
to sama etyczy się również in: 
strnktorów. Zarząd wystąpi też 


o ustalenie terminów stałych 
na główne mistrzostwa Polski 


oraz mistrzostw w hali krytej. 


NOWE REKORDY POLSKI 


Zarząd PZP zatwierdził po- 
nadto nowe rekordy Polski, a 


mianowicie: 3x100 m st. zm. 
dla pań — ZKSM „Piast'* (Gli 
wice) w czasie 4:31,2 min. uzy 
skany w dniu 8.8.48 na basenie 
w Zabrzu; 200 m. st. klas. pań 
— Hildegarda Kaleta (ZKSM 
„Piast  Głiwice) — w. czasie 
3:18,5 min. uzyskany w dniu 
8.8.48 na basenie w Zabrzu; 400 
m, st. dow. pań Alfreda 
Bochmówna (BBTS Bielsko) — 
w czasie 6:220 min, uzyskany 
w dniu 15.848 na basenie we 
Wrocławiu. 


SKRESLENI Z LISTY 
CZŁONKÓW 


Mocą vchwały zarządu / PZP 
skreślono z listy człónków WKS 
(Inowrocław), WMKS „Party. 
zany * (Bydgoszcz), IKS (Ino 
wrocław), TG  „Sokółł* (Kra. 
ków). Na nowych członków 
przyjęto 1ŻK8 (Janów), 
ZZK „Gedania'* . (Gdańsk). 

OSTATECZNY 
OBRACHUNEK 


członków 


Liata zrzeszonych 


Spółdzielcy wyłonili mistrzów w piłce ręcznej 


KATOWICE (ob wł) — 
W Katowicach zakończyły się 
rozgrywane od czwartku miš- 


trzostwa Polski ZZ  Spółdziel- 
ców w piłce ręcznej, 

W trzecim dniu turnieju przy 
stąpiono do rozgrywek  szczy» 
piorniaka w hali, W konkuren 
cji kobiet do mistrzostw zalo. 
siły się tylko dwie drużyny, wo 
bec czego od razu rozegrano fi 
nat. W meczu tym SKS (War 
szawa) pokonał  SBGRS (Gru 
dziądz) 8:2 (4:1), zdobywając 


bramki ze strzałów — Parszu.|jak i wówczas, 


lak — 5, Tkaczyk, Rogowskiej 
i Gackiej. Bramki dlą SGKS 
padły ze strzałów  Roszakówny 
i Hekówny. 

W  szezypiorniaku męskim 
„Tęcza (Katowice) pokonała 
po ciężkiej walce SKS (Warsza 


wa) 10:8 (8:2.) Bramki dla 
Ślązaków zdobyli: Bidełko —6, 
Rozpendowski i Olejnik po 2, 
dla Warszawian — Paclla —4, 
Wąsik — 3 i Duszok .W dmi- 
gim meczu TUR (Łódź) poko- 
nał „Tęczę'* (Kielce)  12;8 
(6:5), W finale zwyczstwo od 
niosła „lecza! (Kati zwycię. 
żając TUR (Łódź) 16:2 (8:9). 

W turnieju koszykówki ko. 
biecej bezkonkurencyjnym fbył 
warszawski SKS, który wygrał 
wszystkie mecze bez większego 
wysiłku zarówno kiedy grała 
jego piątka reprezentacyjna; 
gdy na boisku 
znajdowała się piątka. 15—16- 
letnich dziewcząt, Drugie miej 
sce zajął łódzki TUR, trzecie 
gdański „Zryw! czwarte SGRS 
Grudziądz. 

W koszykówce meskiej tytuł 
mistrza 24 Spółdzielców na 


Spori w ESR 


rok 1949 zdabył łódzki TUR. 
Oczekiwany z największym za. 
interesowaniem mecz TUR- z 
cksligową drużyną „Zrywu“ 
gdańskiego (dawniej VMCA 
Gdańsk), zakończył się po za- 
ciętej walce zwycięstwem Ło. 
drian 41:34 (14:14). Kosze dla 
Łodzi zdobyli: Michalak — 10. 
$krocki — 9, Pawlak 17, 
Szor — 4, Sińczak — 4, dla 
„Zrywu'* — Markowski I 
16, Markowski TI — 2, Tyszkie 
wicz — 4 i Wężyk — 11. 

W siatkówce męskiej da fi- 
nalu zakwalifikowały się dru- 
żyny: gdańskiego „Zrywu. 
TUR (Łódź) oraz „Społem 
(Kraków). Zwyciężył tu Zryw 
(Gdańsk) bijąc w ostatnim spot 
kaniu TUR (Ł) 2:1. 

W siatkówce żeńskiej w de 
cydującym spotkaniu siatkarki 
ZZK pokonały AZS 2:1. 


OPPO 


Okręg Łódzki otrzymał 5 głosów! 


Przed walnym zgromadzeniem Polskiego Związku Pływackiego ` 


| 


Czołóowa pływaczka polska 


Liszłówna A 
PAP wynosi: w okręgu krakow 
skim — 9 klubów, w kieleckim 
— 8, w łódzkim — 9. w pomor 
skim — 14 w pomorsko - zacho 
dnim — 5, w poznańskim — 9, 
w śląskim — 14, w  warszawe 
skim — 10. W fymcząsowych 


okręgach PZP, zrzeszonych jest 
w Gdańsku 4 kluby, a wa Wro= 
dawin 5 klubów. Trenerów poe 
siada PZP 4, a mianowicie? 
Wieliński (Warszawa),  Berlik 
(Siemianowice), Czermąk (Kra 
ków) i Antoniewicz (Pożnań). 
Instruktorów kadrowych sportu 
wyczynowego posiada PZP 6-n 
a wyszkolenia ogólnegn — 39, 
Liczba sedziów wynosi 860, w 
tym Ach międzynarodowych, 


Pierwsza porażka łyżwiarzy Moskwy 


w tradycyjnym meczu ośmiu miast 


MOSKWA, (obst. wł.) — W 
stolicy Związku Radzieckiego 
zakończyły się doroczne zawo 
dy łyżwiarskie z udziałem 
miast: Moskwy, 
Omska, Gorkij, 


Kirowa, Czelabińska i Archen-|7-krotnie 
—— 


gielska. W ogólnej punktacji 
pierwsze miejsce oraz nagrodę 
przechodnią zdobyła reprezenta 


$|cja miasta Gorkij. Jest ta pier 
Leningradn,|wsze zwycięstwo Gorkij w tych 
Świerdłowska, | zawodach, dotychczas 


bowiem 
zwyciężyła drużyna 


oome zr 


NOWY ZARZĄD 


Sekcji Kolarskiej D. K. S.u 


W niedzielę odbyło się Dorat 
czne Walne Zebranie członków 
Sekcji Kolarskiej WŁ Zw. Dzie 
wiarskiego Klubu Sportowego 
w Łodzi. 

Po dyskusji 1 udzieleniu uste 
pującym władzom sekecji jed- 
nogłośnie absolutorium, wybra- 
no nowy Zarząd Sekcji na rok 
1940 w następującym składzie: 
prezes — Karpiński Mięczy. 
sław (po raz czwarty z rzędu), 
zastępcy: Tarczyński Kazimierz 
i Bik Stefan, kapitan Sekcji: 
Tarczyński Aleksander, kapita: 
nowie turystyczni:  Królikow= 
ski Wacław i Czernecki Jerzy, 
sekretarz: Szczerbiński Jerzy, 
zastępca — Królikowski Józef, 
gospodarze; —' Banasiak Alek. 
sander i Dziedziczak Florian, 
skarbnik: Zemler Julau, pomoc 
sanitarna: Piotr Leonow, człon 
kowie Zarządu bez mandatów: 
Kermen Paweł, Myszkowski 
Władysław i Macielski Włady- 
sław. 

Z uchwał podjętych przez 
Walńe Zebranie, należy wymie 
nić: a) bezwzględną walkę z 
alkoholizmem wśród młodzieży 


kolarskiej, b)  arganizowanie 
pogadanek » dziedziny turysty 
ki, kolarskiej, c)  organizowa- 
nie zawodów o charakterze pro 
pazandowym (wycieczki, raj. 
dy, zjazdy, i wyścigi va rowe- 
rach turystycznych), d) prze. 
prowadzenie selekcji wśród 
czonków Sekcji i zalegających 
w opłatach Radek członkowa 
skich skreślić. 

Uchwalono również, prelimi- 
narz budżetowy Sekcji na rok 
1949, kalendarzyk wyścigów 1 
impreż, organizowanych — przez 
Sekcję. oraż wybrano delegatów 
ns Walne Roczne- Zebranie 
ŁOŻK. 

W nznaniu zasług, położonych 
dla Sokcji kolarstwa łódzkiego, 
Doroczre Walpe Zebranie od. 
znaczyło  Dztplomem „Honoro. 
wym kol. Lieonowa Piotra, 

Udział w zebranu z ramienia 
ŁÓŻK brali: ob. ob. Komórow 
ski Antoni, Jóżwiak Wacław i 
Marusik Stefan, a z ramienia 
Zarządu Głównego DKSu: ob. 
ob. prezes Dąbrowski Marian, 
Pol Pronisław i Zientarski Ze. 
non. 


w. PUSZKIN 


Narodziny boksera 


Było specjalnie przyjemnie, 
gdy naczelny inżynier fabryki, 
który od początku interesował 
się sekcją bokserską powiedział 
mi pewnego razu, że moi chłop 
cy zaczęli lepiej pracować, stali 
się bardziej zdyscyplinowani i 
zżyci z sobą, Zresztą sam też to 
dostrzegłem. Razem chodziliśmy 
na stadion jako cała drużyna 
chodziliśmy na nowe filmy. Ze- 
spół krzepł, King, który kosztu. 
je dużo pieniędzy, chłopcy zmaj 
|strowali sami, Kiedy ujrzałem 
części ringu, wykonane według 


moich rysunków, byłem zdnmio 
ny. To był prawdziwy ring! 
Chłopcy triumfowali. 

Później dowiedziałem się, że 
przez trzy tygodnie, nie bacząc 
na dni wypoczynkowe, Mosja- 
kin, i Płatonow pozostawali po 
pracy, starannie przygotowując 
ten podarek dla sekcji. 

Po dziewięciu miesiącach tre- 
ningu moi uczniowie po raz 
pierwszy brali udział w zawo. 
dach o mistrzostwo Centralnej 
Rady „Spożywcy”*. 

Mosiakin i Czibirew po cięż. 


ə 


a sy 
Moskwy oraz 2 razy łyźwiarze 


Jeningradzcy. 


W drugim dniu zawodów po 
goda również nie dopisała łyz- 
wiąrzom, gdyż temperatura m 
trzymywała się powyżej zera, 
Większość więc wyników mie 
przekraczała przeciętnego pozio 
mu. Na wyróżnienie jednak za 
sługuje czas Proszina, który 
wygrał bieg na 5000 m w 8:56 
min, raz wynik leningradzkie 
go juniora Pawłowa, który uzy 
skał na 3000 m czas 3:35,6 -min. 

" * k * 

W sześciu. największych sa- 
lach sportowych Moskwy rozpo 
częły się w niedzielę rozgrywki 
a mistrzostwo miasta w sintkó. 
wee, 

Do ciekawszych spotkań w 
pierwszym dniu należał 


mecz] 


skład 
najwięcej Te- 
„Medy- 


między „Dynama, w 
którego wchodzi 
prezentantów ZSRR, a 
kiem'*.  Meeż łatwo wygrali 
siatkarze „Dynamo. Łatwa 
zwycięstwo odnióst również Ze» 
spół siatkarzy URDRA, nad dru 
żyta „Bolszewik**, 


w Zwiąż. 
da najbardziej 


Siatkówka należy 
ku Radzieckim j 
popularnych gier sportowych, 
Jest równieź sportem ma 
sawym. stojącym na wysokim 
poziomie. © poziomie gry siat 
karzy radzieckich mieliśmy moż 
ność przekonać się podęzas ich 
pohytu w Polsce, gdzie wygrali 
wszystkie swoje spotkania na 
miedzynarodowych zawodach, 
wzlmdzając dla swej gry po- 
dziw, nie tylko widowni, ała 
fachmerńw, 


om 


pod znau DSZ Poni 
Zrywiacy założyli protest 


W związku z porażką Koszy 
karzy Zrywu w  niodzieluym 
spotkaniu z AZSem (po dogry 
wte) Zmywiacy założyłi protest 
gdyż podezas dogrywki sędzia 
Misiak anulował zarządzenie dru 


giego sędziego Baczyńskiego, 


dyktującego rzut wolny dla 
Zrywu. 

Protest Zrywu został przeka. 
zany Wydziałowi Spraw Se 


dziowskich i najprawdopodob- 
„PvE YTY WO APNEA TRAY O 
kich walkach zdobyli tytuły m 
strzów Rady Centralnej. Płato: 
now i Azerenkow zajęli drugie 
miejsca. Teraz mamy już w na. 
szej sekcji bokserów drugiej 1 
trzeciej klasy.  Wyrośli bokse. 
rzy, z którymi liczą się na rin- 
gach Moskwy 

— A przed dwoma dniami 
znów spotkałem się z Tolma. 
czewem — ojcem. Poczekał, aż 
skończę rozmowę z chłopcami, 
i podszedł do mnie. 

— Bardzo wam dziękuję, to- 
warzyszu trenerze! — powie- 
dział. Nie zrozumiałem, za co. 

— Bynek mój stał się dobrym 
pracownikiem, poważnym czło. 
wiekiem. Ma teraz zupełnie in- 
pe 7e*nteresowania, 

(Koniec), 


niej zostanie uwzględniony. 
BOkserska kl B 


Tabela ligowa 
Po niedzielnych rozgrywkach 
kolejność drużyn w; tabeli" gier 
o mistrzostwa ligi koszykowej 


jest nastejująca 

1) ZZK 7 m  289:200 
2), YMGA- (KB) 7 (6 -307:218 
8) AZS (W) 8, 4 _250:235 
4) TUR (4) 7 4%  250:258 
5) „Warta”* o 4  267:269 
6) AZS (K) 8 3  250:208 
1) „Wisła'* 8: 4B 197:264 
8) „Zgoda 8 1  260:545 


Bokserska kl. B 
JUTRO MECZ 
Zryw Il — Włóknidrz II 


W toczących się obecnie mi. 
strzostwach drużynowych kl. B 
Energetyka pokonała Kortab 
(Piotrków) 10:6, a DKS (Alek 
sandrów) Filmowca 9:7. 

Jutro to jest we czwartek, od 
będzie sie w hali Wimy o gẹ 
dzinie 19 mecz rezerw mistrza 
i wicemistrza okręgu — Zrywu 
i Włókniarza. Zryw wystąpi w 
składzie: Potocki, Konarzew- 
wski, Zajączkowski, Besko, Prza 
piórka, Karpoff, Molenda d 
prawdopodobnie Kłodas. 


A 


